Kraków, Wtorók 21 Stycznia 1913. 


/ URMUMKERATA wynosi w Krakowię 
aTadtosaię 2 kor., kwartalnie 8, kot., 
dwaszenie do domo dopłaca sig 

40 hal. miesięcznie. 


Fato | tnsoraty nadzyłać należy frane 
Ge Administracyi „Głosa Naroda". -= 
Pręzumerntę oprócz upowaśniszych 
Agency przyjmujs każdy urząd po- 
Gztowy w obrębie monarchii | w paf- 
Stwie niemieckiem, KRaklamnocya R 
opieczętowano mis podlegają opłaca 
potowe] — Rękoplefu rodka złą 


X» wowinoyi mienięcmia 3 kor. 70h, 
rw ztmmio 6 kor. W państwie ule- 
mendem kwartalnie !O kor, w Innych 
racczwach kwartałnie 12 kor. Amiant 


adresa 43 hal refren... 


IR Rak 


u ) przyjmuje Adminietraeya „Głosu Narodu”, alea ów. Tc<ansza L. 85. — Od miejsea sz wierss drobnam piamom (potii) za pierwszy rax 20 halerzy, 
JAZERA (inserety. za (prospekt, cyrkałnize, ogłotzenia itp) pezyjmuje się za 


IAN NOWAK 


przediem | 
(Krajowy Skład Płócien Kerezyńskich) 


w Krakowie, ul. Flurpańska I. IR 
Hofel pod Różą. 


przed gwinzdką nejtaniej poleca 
najnowsze krawaty, żaboty halki, skarpetki, 
pończochy, bieliznę męską | darraką, oraz 
trykoty zimowe. 
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Pokłosie bałkańskie. 
I znów utknęła akcya mocarstw, w któ- 
rej pokłndzją nadzieję wszyscy zwolennicy 
„pokoju za każdą cenę”. Nota zbiorowa mo- 
caratw została — jak wiadomo — wręczona 
W. Porcie, lecz kiedy zdecyduje sią una dać 
odpowiedź i jaką bądzie ta odpowiedź tego 
napewno do tej chwili nie wiemy. 
Wedle informacyj berlińskiego „Local 
Avczeigera”" odpowiedź Porty zostałą Już wy- 
gotowaną 1! przedłożoną turaskiej Radzie 
ministrów do cstatetznej sankcyi. Porta 
stwierdza w niej, ż3 za wzglądów etnogra- 
ficenych Bułgarya nie może ruścić sobia pra- 
wa do Adryanopola, gdzie znajdują się 
świętości muzułmańskie, tembardziej. że A- 
dryanopo! jest kluczem do Konstanty- 
nopols. Dalej rząd turecki prosi mocar- 
stwa, aby te z podobnym krokiem zwróciły 
się do państw bałkańskich, by te poczyniły 
nstępstwa ze swej Strony. Co się tyczy wysp 
morza Egejskiego, to wyspy, leżąca w pobli 
żu wybrzeży azyatyckich, muszą nalsżeć do 
Turcyi, a co do innych wysp to los ich mo- 
że być przedmiotem rokowań. 
Rówscorzędnie s powyższą wiadomością 
donosi „Bluro kor.”, że onegdajsza ture- 
cka Rada ministrów oświadczyła 
się znaczną większością głosów za poko- 
jem. Skutkiem tego odpowiedź na _ notę 
sblorową nie jast zredagowaaz w tania sti- 
noscz) odmownym, aby dać możność dal- 
szych pertraktacyj. 

W przeciwieństwie do tych uspokajająco 
brziniących doniesień posostaje małóprawdo- 
podobna pogłoska z Konstantynopola, poda- 
na również przez berliński „Local Anz.", ja- 
koby zwiąsek bałkański wręczył 
ultimatum Turcyi za pośredni- 
ctwem posła rosyjskiego. W ultima- 
tum tem związek podobno stawia Turcyi 
termin 4 dni do stanowczego wypowiedze 
nia sią w sprawie pokoju lub wojny. Gdy- 
by powyższa pogłoską się sprawdziła, tosta- 
nęlibyśmy znów w obliczu zupełnie zmienio- 
nej sytuacy! na półwyspie bałkańskim. 

W sprawia zatargu rumuńsko -bułzarskie- 
go mamy dziś do zanotowania tylko tyle, 
29 Rosya — jak donoszą s Belgradu — 
ma objąć rolę pośrednika między 
Rumunią a Bułgaryą. Cóż na to po” 
wiedzą w Wiedniu? Csyżby br. Berchtold 
zryskł Się mawet tej odrobiny” wpływu, jaki 
posiadały dotąd na Bałkanie Austro-Węgry, 
pozwalając Rosyi na odegrania tak ważnej 

H 2... 
p Być może, iż Koła kierujące auatro-wę- 
glerskie tym rasem okrywają nieprzeniknio- 
nym płaszczem milczenia swé zamiary i że 
gotują Światu niespodzianki w stosunku 
swym do Rosji. Sẹ rzeczy, o których swo 
bodnie pisać nia można, które jednak aż na- 
zbyt dobrze są wszystkim znane po tej | 
tamtej stronie kordonu. Mamy tu na myśli 
zbrojenia Rosyi i Austro Węgier, pozostają 
ce w Ścisłej łączności ze sprawami bałkań- 
skiemi. Jakieś wyjście z tego ciągłego pogo- 
towia wojennego znaleźć się muzi. Nie mo 
żna jednak twierdzić z całą pewnością, że 
przyjdzie do niego na drodze pokojowej. 

Stan wojenny, trwający pomimo roko- 
wań pokojowych między Qrecyą a Turcyą, 
dsje mużneść flocie tureckiej do śmiałych 
ataków. I tek, po zbombardowaniu Syry 
eskadra turecka napadła na grecką 18 b. m. 
przed wyspą Lemnos | stoczyła z nią tray- 
godzianą bitwę, w której Grecy ponieśli do- 
tkliwe straty. Fakt ten, choć Bam w sobie 
drobny, nie wpłynie zaperne na «większe: 
nie ustępliwości Turcyl, wobec zwiągku bat- 
kańskiego. Także trzymanie sią Adry8no- 
pola i Skadaru, których to twierdz do- 
tąd nie zdołano wygłodzić, wpływa niezawo” 
dnie na odpowiedź Turcyi, nie tracącsaj jesz 
cze nadziej. 


W obronie polskości 
Uniwersytetu lwowskiego. 


Senat Akademicki Uciwersytetu Jagiel- 
lońskiego na posiedzeniu z dnia 10 b. m. fe- 
dnomyśinie uchwalił znaną rezolucyę w spra- 
wie obrony polskiego charakteru lwowskiego 
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kim profesorom i docentom wzięcie bezpo- | 
średniego i osoblstezo udziału w akcyi obro- 


Dr B*anistaw D:oba, Laon Wschholz, Łatkow- 


Uniwersytet ruski. 


Uchwała Koła polskiego. 


Jedną z najważniejszych swych uchwał 
powzięło Koło polskie zaledwie wię 
kszoŚcią 29 głosów... Na 72 członków Koła 
polskiego znalasło się 29, którzy na s090- 
tniem posiedzeniu Koła uchwalili zgodsić się 
na orędzie cesarskie w sprawia uniwersyte- 
tu ruskiego. Dziesięciu połów głosowało 
przeciw uchwale, pięciu (Osuchowski, Godek, 
Lasocki, Halban i Abrahamowicz) wstrzymało 
się od głosowania, iari nie pojawili się na 
posiedzeniu, by mie współdziałać w sprawie, 
która mie hędzis należeć do chlubnej hiatorgi 
Koła polskiego., Na 29 głosów, Które zgo- 
deity się na orędzie cesarskie, złożyli s'ę lu- 
dowcy, demokraci i prof. WŁ L. Jawarski. 

Orędzie cesarskie, po przyjęciu kilku po- 
prawek przedstawia się trochę korzystniej 
dla Polaków niż poprzednie, Jego zasadniczą 
wadą jest jadnak brak wykluczenia Lwowa, 
jako siedziby ruskiego uniwersytetu. Celem 
zabezpieczenia polskiego charakteru wsze- 
chnicy lwowskiej pierwsze zdanie orędzia 
zawierać będzie następujący zwrot: 


„Um den Wunsch der ruthenischen 
Bevóikerung in Meinem Kóaigreiche Ga- 
listen und Łodomerien nach oiner Univer- 
sitąt zu verwirklishen, fiade Ich unter 
voller Wahrung und Sicherstellung des pol 
niechen Charakters der Lemberger Univar- 
sltaet, folgende Anordnungen zu treffen“. 

(Aby urzeczywistnić życzenia ruskiej 
łudności w Mojem królestwie Galicy! i Lo- 
domeryi co do uniwersytetu, uznaję za 
stosowne wydać następujące zarządzenia 
przy pełnem zachowaniu i za 
bezpiectzeniu polskiego chara: 
kteru lwowskiej wszechaicy). 


ny pulskości Uniwersytetu lwowskiego, od: 
było się w auli uniwersyteckiej w d. 17 bm. 
zebranie profesorów i docentów Wszechnicy 
Jagiellońskiej, któray pod przewodnictwem 
prof. Dra Emila Godlewskiego (starszego) na 
podstawie projektu prof. Dra Leoua Mar- 
chlewskiego, uchwalili jednomyślnie rezolucyę 
następującą : 

„Solidaryzując się w zupełności £ u- 
chwałą naszego senatu Akadamickiego 
z doła 10 hm. pragniemy także bezpośre- 
dnio, gremlalale i osobiście, my podpisani 
profasorowie i docenct Uniwersytetu Ja- 
g'ellońskiego przemówić w tej doniosłej 
chwili, gdy zamierzone załatwienie sprawy 
atworzenia Uniwersytetu ruskiego budzi 
cbawę, że naruszoną zostaćhy mogła pol- 
skość Uniwersytetu lwowskiego. 

Cał: społaczeństwo polskie, a my szcze- 
gólnie, oceniając wielkie znaczenie nauki 
własnej, najzupełniej rozumiemy, jak wiel: 
ką doniosłość dla narodu ruskiego ma u- 
zyskanie własnego Uniwersytetu, ale ża- 
doą miarą nie meżemy uznać, by miało 
sią to stać z uszczerbkiem naszych naj- 
większych dóbr narodowych. 

Uniwersytet nasz we Lwowie, gdzie 
myśl stworzenia ogniska dla nauki: poł 
skiej powstała już 250 lsty za Jana Kasi- 
mierza, zamieniać się sacsął przed pół 
wiekiem i w c3gu lat kilkunastu gamie- 
nił się z niemieckiego na polski i to wy- 
łącznie polską pracą naukową i polskiemi 
staraniami politycznemi, a ta zmiana fak- 
tyczna znalazła także prawny wyraz w po- 
stanowieniach, stwierdzających niezbicie, 
że Uniwersytet lwowski jest polski. 

Obecnie jednak mnożenie katedr ru- 
skich w Un!wersytscie lwowskim, przy- 
gotowujące osobny uniwersytet ruski mo 
głoby siłą rzeczy naruszyć polskość Uui- 
wersytetu lwowskiego i osłabić wartość 
dotychczasowych jaj zabezpieczeń praw- 
nych, nie dając zarazem warunków nie: 
sbądnych dla skokojnej pracy naukowej. 

Wobec tego podoisani profesorowie i 
docenci Uniwersytecu Jagiellońskiego wy- 
raśaią przekonanie, że już przed wsjściem 
w okres przejściowy, przygotowujący 8a- 
łożenie osobnego uniwersytetu ruskiego 
w myśl} memoryałów Senatu lwowskiego 
oraz jednogłośnych uchwał Koła polskiego 
i Koła sejmowego, a zatem równocześnie 
z zapowiedzią założenia Uniwereytetu ru- 
skiego, winna być polskość Uniwsreytetu 
lwowskiego odrazu stanowczo stwierdzo- 
na także w czasie przejściowym i najści- 
ślej zabezpieczona. 

Do głąbi poruszeni niebezpieczeństwem, 
grożącem Uniwersytetowi lwowskiemu, 
zwracamy Bię w tej sprawie do naszych 
czynników politycznych, których obowiąz- 
kiem jest obrona jego polskości, ustalo- 
nej chwalebną pracą ojców naszych i nam 
na nienaruezalne zachowanie dla przy- 
szłych pokoleń przekazanej“. 


_ Podpisali: ai 
Krzymuski, Władysław Szajnocha, Wicberkie= 
wicz, Fierich, J. Morozewicz, Domański, Bro- 
wics, Stanisław Kezyżanowski, X, Sieniatycki, 
Bronisław Kader, Kazimierz Kostanecki, Wiktor 
Czermak, X. Gromniski, Wad Natanson, 
Kdward Janczewski, Kazimierz Żórawaki, Zdzi- 
sław Jachimecki Adam Bochensk, D, M. Ru- 
dnicki, Ludomir Sawicki, Feliks Rogoziński, 
Antoni Korczyński, Aleksander Rosner, Stani- 
sław Maziarszi, Napoleon Cybałaki, Witold Rub- 
czyński, Bolesław Uianowski, Józef Łazarski, 
Maryan Raciborski, Talko Hzyncewioz, Stani- 
sław Stroński, Władysław Roiss, Roman Nitach, 
Jan Piltz, Stanisław Pareński, Michał Siedlecki, 
Stofan Horoszkiewicz, Jan PtaŚnik, Stanisław 
Loria, Jan Łoś, Honryk Wielowieyski, Franci- 
szok Nowotny, Julian Pagaczowski, Erwin Mię- 
sowiez, X. Dr Jan Fiał+k, Zygmunt Radliński, 
Adam Wrzosek, Franciszek Krzyształowier, Ju- 
iian Nowak, Władysław Heinrich, Laon“ Mar- 
chlewski, Stanisław Nitsch, Karol Dzieweński, 
Wacłew Tokarz, Jan Rozwadowski, Maurycy 
Mann, Sobieski Wacław, Stanisław Kutrzeba, 
Ksawery Lewkowicz, Emil Godlewski (junior), 
Emil Godlewski (senior), Konstanty Aakrzewski, 
Stefan Surzycki, Leon Konrad Giński, X. Dr 
Jan Korsonkiewics, Ludwik Bruner, X. Zim- 
mermann Kazimierz, Stanisław Ciechanowski, 


Taka klauzula jest już pewnego rodzaju 
gwarancyą, atoli jeszcze niewystarczającą. 
Musimy bowiem pamiętać, że Rusini dążą 
za wsśselką cenę do „utrakwizacyl polskiego 
uniwersytetu. Utrakwizacyę bowiem daje im 
Lwów jako sBiedsibę wszechalcy, a o Lwów 
chodzi im przedewszystkiem. Poseł Longin 
Cegielski pisze w „Dile*, że „obecny 
utrakwistyczny charakter lwow» 
skiego uniwersytetu“ ma dla Rusi. 
nów tak wielkie znaczenie, że nie wyrze- 
kliby się go nawet za faktyczne 
założenie odrębnego, ruskiego 
studyum akadamiskiego, choćby z 
pełnemi prawami, a jedynie wyrzecby się 
mogli utrakwizacy! lwowskiego uniwersyte- 
tu tylko pofaktycznemutworzeniu 
odrębnego, pełnego uniwersytetu 
ukraińskiego we Lwowie“. 

Sprawa uniwersytecka nie zostaje przez 
sobotnią uchwałę załatwiona. Rusini-sprze- 
ciwiają się klauzul! o polskości uniwersytetu 
lwowskiego. Rozporządzenie cegarskie otwie- 
ra dopiero okres ciążkiej walki w obronie 
polskości Lwowa i wszeshnicy lwowskiej. — 
Trzeba będzie długo jeszcze walczyć z saku- 
sami Rusinów, by sprawę uniwersytecką po- 
myślnie dla nas rozwiązać. 


* 
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Z dyskusyi sobotniej w Kole polskiem 
podnieść trzeba, że profesorowie lwowskiego 
uniwersytetu hr. Piniński i Dz Mars 
wystąpiii przeciw orędziu cesarskiemu. 

Pos. Buzek postawił wniosek; aby prze- 
dewszystkiem w rozporządzeniu było powie- 
dziane, że język egzaminacyjny absclwentów 
przyszłego uniwersytetu ruskiego ma być u- 
stanowiony wedle zasad, ohowiąwujących ab- 
solwentów uniwersytetu ożeskiego w Pra- 
dze, oraa wniosek, aby, se względu na to, 
że Koło sejmowe akceptowało uchwałę Koła 
z dnia 22 maja 1912, wykluczającą Lwów 
jako siedzibę przyszłego uniwersytetu ru- 
sklego i ze względu na to, że projektre- 
skryptu zdaje sią przekądzać Lwów. jako sie 
dzibę tego uniwersytetu, uwołać Koło sej: 
mowe i jemu przedłożyć sprawę do roztrzy- 
gnięcia, wreszcie, aby projekt“ reskryptu 
przedłożyć senatowiumiwseraytetu 
lwowskiego do zaopłniowania, 

Hr. Skarbek zgłosił -dsiewiąć poprawek 
w tekście orędzia. 

Wszystkie poprawki i wnioski odrsu- 
cono: Koła przyjęło 29 głosami przeciw 10 
do windomości sprawozdanie komisyi parla- 
mentarnej, to unaszy przyjęło projekt orę- 


ski Józef, Stanisław Dobrowolski, T. Kośniew. |dzia ceaarskiego definitywnie. 


ski, Roman Dyboski, A. Żółtowski, X. Gabryl, 
Franciszek Bujak, Ignacy Chrzanowski, X. Ka- 
esmarczyk, Ludwik Birkenmajer, Wł. Konop- 
czyński, Kumaniecki, Jan Sajdak, S, Windakie- 
wioz, X. A. Bystrzonowski,« H. Hoyer, Jerzy 
Smoleński, Dr Józef Grzybowski, Lon Stern» 
bach, Jan Spyrs, Antoni Karbowiak, Wikt<r 
Lampe, Stetau Jentys, Dr Józef Rosenblatt, S. 
Wróblewski, Rostworowski, Baurowicz, -Adam 
Miodoński, Dr gPrzemysław Pieniążek, Józef 
Brzeziński, Feliks Kopera, St. Kreate, Włodsi- 
mierz Czerkawski, Dr Karol Żaławski, Tadeusz 
Sikorski, Karol Kiecki, Morawski, Tadersz Gre- 


Mongolia. 


Klika dni temu pisaliśmy" w" artykule 
pod tytułam „Wielka zdobycz Rosyi* o do- 
niosłym akcie politycznym, jaki się dokonał 
w Aszyi, a mianowicie o zawarciu między Ro- 
syą a Mongolia traktatu, oddającego fakty- 
cznie pod jej protektorat państwo Chutuchty. 
Dziś podejemy garść szozegółów historyeznych, 
odnoszących się do tego państwa. 


i 
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! Na trzy wieki przed narodzeniem Chry izwał ich na wspólną naradą i wystąpił z pro- 
jatusa Chińczycy wyparli dokuczające im ple- 


miona koczownicze i odgrodzili się od nich 
wieikim murem warownym. Odepchnięte na 
północ hordy zjednoczyły się I utworzyły 
państwo mongolskie. Zacząwszy od początku 
XIII. stulecia naszej sry, Mongołowie podbili 
kolejno Chiny pół:ocne, Turkestan, Bucharę, 
część Armenii i Gruzyi; wtargnęli do Euro: 
py, zawładnęli księstwem moskiewskiem i ki- 
jowskiem, spustoszyli ziemię lubelską, san- 
domierską i krakowską. pokonali Węgry 
i dotarli do Śląska. Tam dopiero spotkali 
zacięty opór w rycerstwie polskiem, mo- 
rawskiem i niemiecklem i po krwawych 
bitwach pod L'gnicą I Ołomuńcem (1241 r.) 
cofnęli się na Ruś, gdzie zapanowali na dobre. 
Obróciwszy znów zaborcze zapędy na Azyę, 
podbili Chiny południowe i osadzili na tro- 
nie bogdychanów dynastyę mongolską, zawo- 
jowali Tybet, część Indo-Chin i Perayi. Pod 
koniec XIII. wieku państwo mongolskie roz- 
ciągało sią od Himalsjów do wnętrza . Sybe- 
ryi i do oceanu Spokojnego i do granic Polski. 

Mieczem tylko spojone i dzierżone mə- 
carstwo rozpadło się na części, a wreszcie 
sama Mongolia dostała się w jaramo obce. 
Powetańcy chińscy pokonali Mongołów, w ro- 
ku 1368 odzyskali Pekin i powołali na tron 
właaną dynastyą: Zwierschnictwo nad Mo- 
skwą I Rusią wzięli w spadku po Mongo- 
łach Tatarzy i utrzymali się przy niem do 
roku 1480, Mongolię. południową zagarnęły 
Chiny, -Mandżurya nabrała takiej mocy, że 
narzuciła Pekinowi swoją dynastyę. Na _po- 
czątku XVII. wieku z olbrzymiego państwa 
chana Czingisa pozostała prsy Mongołach 
jedynie Chałcha czyli Mongolia północna. 
Ita wszakże była tak szarpana i naciskana 
przez sąsiadów, że część Mongołów wywę 
drowała do Syberyi (Buryaci i Kałmucy). 
Składała się Chałcha z 24 księstw udzielanych, 
pod zwierzchnią władzą uosBobionego bóstwa, 
chutuchty, czyli głowy kościoła. lamaickiego. 

W drodze działów rodowych wytworzyło 
się z czasem aż 72 książąt  udzielnych, 
waśniących «się s sobą. Kaiążęta monagolscy, 
jedan po drugim, uznawali -nad sohą swierzch- 
uictwo bogdychana, a wreszcie w r. 1719 
zrzekli się prawa utrzymywania. stosunków 
s mocarstwami i stali się hołdownikami Obin. 
Niebawem pozbawiono chutuchtę władzy: 
świeckiej, a książętom pozostawiono tylko 
załatwianie spraw pomoiejszych. 

Pod wpływem przejęte) od podbitych ongi 
Tybetańczyków wiary buddyjskiej (łamaismu), 
charakter narodowy Mongołów ogromnie się 
zmienił; z przedsiębierczych i wojowniczych 
stali się marzycielskiimi, potulnymi, przesą- 
dnymi. Co najmniej jeden syn w rodzinie 
musi zostać duchownym. Podróżnicy twier- 
dzą, że */, ludności męskiej Mongolii składa 
sią z lamów. Trudnią się teraz pasterstwem, 
hodowlą Koni 1 bydła i handlem Karawano- 
wym na wielbłądach. 

Nauczony przykładem Mandżuryi, która 
z rąk rosyjskich przeszła w japońskie, rząd 
chiński zatroskał sio o Mongolią, postanowił 
uczynić z niej mur od strony Syberyl. Rosya 
zaś od roku 1861 prowadzi z Mongołami o- 
żywiony handel, zwłaszcza w stolicy mon- 
golskiej Urdze, oraz miastach Kiachta, 
Kałhban i Kobdo. Na tle tego handlu wy- 
nikna? wnet zatarg o wpływy w Mongoli. — 
Rcsya zapragnęła otworzyć Kkonsylat w Ko- 
bdzie, oczywiście ze swoją strażą wojskową, 
jak w Persyi, Chiny odmówiły pozwolenia. 
Japonia stanęła po stronie Rosyi w nadziei, 
ża przy sposobności zmieni protektorat nad 
Mandżuryą na prawne posiadanie. W marcu 
1911 roku rząd rosyjski pozłał chińskiemu 
„ultimatum“ I przysunął wojsko ku granicy. 
Pekiu ustąpił — ku wielkiemu oburzeniu 
z COR Dynastya mandżurska zachwiała 
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Po tej porażce rząd chiński jeszcze gor- 
liwiej sajął się Mongolią. Zaprowadzono po- 
wszechną służbę wojskową; kazano sformo: 
wać w Mongolii dwie dywizye jazdy. W Pe- 
kinie zawiązało się Towarzystwo „Ochrony 
Mongolii*, Wreszcie w kwietniu 1911 roku 
bogdyhan wydał edykt, wywłaszczający ksią- 
żąt mongolskich z pasa pogranioznego z Ro- 
syą I oddający ich ziemie Kkolonistom chiń. 
skim, przeważnie żołnierzom, Teraz i' ospała 
Mongolia zawrzała oburzeniem. 

Kiedy po nieudolnych krokach monarchil 
konstytucyjnej, w jasleni 1911 roku, ogłoszo-. 
no w Chinach rzeczpospolitą — Mongołowis 
przepędzili załogi wojskowe i ogłosili nieza- 
leżność kraju, oświadczając, że ich przodko: 
wie stali się dobrowolnie lennikami cesarzów 
chińskich, a skoro tych cegarzów już niema, 
lenno ustaje. Pobyt w Urdze ubiegłego z Ty- 
betu. przed Chińczykami Dalaj-lamy, oddzia- 
łał na pobratanie sią książąt. Na walnym 
sejmie obrsli nayswego monarchę naczelnika: 
lamów mongolskich, czyli przywrócili chu- 
tuchcia władzę Świecką. Jednocześnie uras 
Sw kia sią o poparcie i opiekę do Ro- 
syi (1). 

Rząd republikański, nie mogąc siłą znie- 


pozycyami ugodowemi. „Mongolia i Chiny są 
jak usta | zęby. Jsżeli odjąć uste, zębom 
stanie się zimo. Jeśli Mongolia połączy się s 
Rosyą, będzie niechybnie agnieciona przez 
despotyzm. Rząd japoński nie jest także l9- 
pBzy od rcsyjskiego. Los Polski i Korei ma- 
my wszyscy przed oczyma. Mongolia powin- 
ra wrócić pod chorągwie chińskie“ — tak 
przemawiał na owym zjeździe książę Horlo- 
su. Aliści tylko dwaj jeszcze książęta po- 
dzielili to zdamie, dziewiętnastu innych od- 
rzuciło propozycye chińskie i odjschało da 
„niezależnej"” Mongofi. 

Rospoczęła się wymiana not dyplematy- 
cznych pomiędzy Chinami a Rosyą i wyba- 
dywanis przez rząd pekiński innych mo- 
carstw. 

„Rząd niemiecki — pisze dziennik „Ja-8!- 
ja" — w odpowiedzi ze swojej strony nie 
zasypiał sprawy it wyprawił do Petersburga 
poselstwo. Wynikiem tego poselstwa było, że 
s ramienia rządu rosyjskisgo zjechał do Ur- 
gi ra. r. st. Korostowiec i w-dniu 21 paź: 
dziernika (3 listopada) r. s. zawarł tam z 
rządem narodowym mongolskim traktat, — 
którego treść podaliśmy w wymienionym ar- 
tykule. 

Traktat rosyjsko- mongolski stał się wia: 
domy w Chinach wnet po jego zawarciu i 
wywołał tam wybuchy gniewu na Rosyę i 
rząd własny, wiece z żądaniem wyprawy we- 
jennej na Mongolię, wycofywanie wkładów x 
banków rosyjekich i bojkot towarów rosyj- 
skich. W trzech, sąsiadujących s Mongolią 
prowincyach, agłoszono stan wojanny i #8- 
rządzono mobilisacyę. Twórca rzeczypospoli- 
tej Sunjats en wydał płomienną odezwę, 
nawołującą wręcz do wojny = Rosyą. Zwróco- 
no się nawet o pomoc do Japonii, ala z Te- 
kio odpowiedziano podobno, że wolą trzymać 
raczej z silniejszą stroną, niż ze słabszą. 

Rsąd chiński, świadomy swej niemocy, 
radby  utrsymać chociażby cień władzy 
zwierzchniczsj « nad Mongolią; przystaje już 
na to, że wojsko chińskie nie będzie tam 
stało sałogą, byleby Rosya również wojska 
swego tam nie wprowadsała. Ale rokowania 
w taj mierse nie doprowadziły dotychczas do 
żadnego wyniku. 

Tymczasem pozostaje faktem usnanie ne- 
wego państwa azyatyckiego przez najbar- 
dziej zainteresowane mocarstwo europejskie, 
Jak dlugo to państwo aamodzielnem życiem 
pożyje — to rzecz inna. 


Otwarcie III mostu 
i nowej linii tramwajowej. 


Już o godz. 9 rano tłumy publiczności o- 
toczyły III. most na Wiśle, jak również znaj- 
dującą się tam atacyę Kolei elektrycznej, przy 
której stanęło rzędem 6 nowo-sprowadzonych 
wozów tcamwajowyeh. Słupy na przestrzeni od 
„mostu III na Wiśle* sł do Salwatora na Zwie- 
rzyńsu udekorowano w chorągwie o barwach na- 
rodowych i zieleń. 

Po godz, 11 wolno i majestatycznie podnio- 
sły się zwodzone rampy żelazne przed mostem 
i przedstawiciele -gmin m. Krakowa i Podgórza, 
reprozentanci rządu i zaprosxoni goście weszli 
na most. Wśród obecnych sauważyliśmy asłon- 
ków krakowskiej Rady m. z wiceprez. m. Dram 
Szarskim, reprezentantów m. Podgórza z burmai- 
atrzem p. Maryewskiw, zastępeę p. delegata p. 
Kowalikowskiego, naczęlników inatyżncy! miej- 
skich, fak Schneidra, kierownika budowy III mostu 
na Wiśle, A. inżyniera Chudobę projektodawcę 
i twórcę kenstrukcyi żelaznej nowego ' mostn, 
p. Hajduka, przedstawiciela firmy Saaaowski Za- 
charyewiez, kierownika budowy filarów i przy- 
ozołków po obu stronash maato, reprezentantów 
Izby handlowej i in. 

Zebrani ruszyli następnis na środek mostu, 
gdzie w asystenćyi dughowieństwa, poświęcania 
dokonał X. prałat Gruszecki. 

Wiceprezydent miasta Dr Szaraki po doko- 
naniu oaremoniału poświęcenia, podziękował 
rządowi za zaopiekowania i poparcie władz e- 
koło budowy mosta i wskazał, iż jest on oym« 
bolem sgody i projektowanego, a będącego ju 
na nkończenin połączenia miast Podgórza i Kra- 
kowa w jedną: całość. 

Burmistrz m. Maryewski młożył padziąkowa- 
nie m. Krakowowi za starania ekolo badowy 
mosta i wakasał, że stara polska Wiata nie roz- 
łączała nigdy naszego narodu, lesz owszem by- 
ła, jest i będsie symbolem zgody i wspólnej 
miłości. — Niejednokrotnie wpadła do niej polska 
łza i krew, I w przyszłości jestam przekonany, 
że m. Kraków nie zapomni i sympatyo kiero- 
wać będzie ka najbliższemu swojemu Bąsiadowi 
— Podgórzu. 

Uczestnicy poświęcenia ruszyli następnie ku 
wosom tramwajowym, gdaie przemówił wiceprez, 
Szarski | podziękował. dyr. Fischerowi za sta- 
rania I uczciwe zashody okoła ukończenia no- 
wej linii. Po przemowie usiedli, uczestnicy de 
wozów, które zawiozły ich na Zwierayniec i 
z powrotem. Ptzed magiatratem zaproszono © 
besnych do zimnego 


bafetu, arządzonego w we- 


bowski, z ô . |wolić książąt mongolskich do uległości, we-|stybulu ratusza, 


Uniwersytetu. Aby umożliwić takte wszyst- 
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1863 — 1913 


Zbierania daru narodowego na rzecz ubo- 
gich weteranów z roku 1863 podjęły się na- 
stąpujące panie: w dniu 21 stycznia 1913 w 
westybnlu teatru miejskiego: Bilewaka, Groe- 
lowa z córką, Krzyżanowska. W dnin 22 sty- 
cznia 1913 o godzinie 12 w południe w westy- 
bula Magistrat: Leowa i Sarowa, w westybulu 
Starego Teatru o godzinie 6 popołudniu Gu- 
stawska, Klemensiewiczowa i Turska z tow. W 
cassio nabożeństw o godziałe 9 przed południem 
w kościołach św. Floryana p. Friedborg, XX. 
M ayonarzy na Kleparzu Kicińska, XX. Misyo- 
narzy na Stradomiu ŹZmckowz», św. Mikołaja 
Łaczkows, XX, Jeznitów na Wesołej Poźulako: 
wa Stanislawowa, Św, Barbary Latinikowe, Św. 
Krzyża Wodainowska, XX, Pijarów Poźniakowa 
Władysławowa, XX. Reformatów Barańska, XX, 
Zmartwychwstańców Klemensiewiczówna i Qw- 
czarkiewiozówna, 00O. Karmelitów bosycb, ni, 
Rakowicke, Kwaśniewska, św. Sxcsepana Stró- 
kyńska, 00. Kapucynów Schabertows, OO. 
Fcanciszkanów Tomaszewska, OO. Dominikanów 
Kotasowa, św. Piotra Habichtówna, Św. Salws- 
tara Jachieć, XX. Kanoników Bożego Ciała 
Wejtasskowa, OO. Auguatyaców Kochmańska, 
00. Paulinów na Skałce Dymkowa, OO. Bernar- 
dynów Posiuszna, św. Anny Górska, w kościele 
ewangelickim Gebhardtowa, w Synagodze żydów 
postępowych  Jsdkiewiczowa,  Rappaportowa, 
Rothiweirowa, Sarowa, Tillesowa 

Dia przygotowania całej akcyi składkowej, 
wydawania puszek itd. obiąły w biurze Komi. 
teta (magistrat Wydział IV. dom Larysza, par- 
ter na lewe) przedpoładniem i popołudniu na- 
stępujące panie: w dnin 20 Stysznia 1913 w 
poniedziałek Lambertowa, Winkowska, Bruna- 
kowa, Popielówx:8, Gontkiewiczowa, Andruszkie- 
w czowa, Groelawa | Mayówna. 

Bioro Komitetu w dniach 20, 21 i 22 sty- 
cznia 1913 otwarte od godsiny 9 rano do 2 po 
paładniu i od 4 do 8 wieczorem. 

Z Oddziału konnego „Sokola“. Zarsąd krak. 
Oddziału konnego „Sokoła“ zawiadamia człon- 
ków, że Oddział wystąpi w urcoxystym pocho- 
dzie w dniu 22 b. m. wspólnie z drożynami 
„Sokola“ krakowskiego i podgórskiego. 

Ze względa na uroczysty charakter obchodu 
narodowej rocznicy zarząd Oddziału konnego 
piekała” wzywa ozłcnków, ażeby jaknajliczniej- 
szym udziałem przycsynili się do uświetnienia 
obchodu, będącego zarazem oddaniem hołda 
poległym w ostatniej walce o niepodległość. — 
Zgłoszenia przyjmuje kancełarya Oddsiału przy 
u). Smoleńskiej w godzirach od 5—7 wiecz. — 
Strój uroczysty, doprszesalny rtrój połowy. 

Obchód styczniowy w Krośnie. Pisrą nam 
stamtąd: Staraniem Tow. gimn. „Sokół” i T. 
S. L. w Krośnie, odbędzie się w 50 rocznicę 
powstania narodowego 1868 r., uroczysty obchód 
z następującym programem : 

We wtorek 21 b. m, 0 gods, 4 popał. po- 
chód na emestarz na grób pamiątkowy pole- 
głych bohaterów, przemówienia młodzieży (zb'ór- 
ka Ba pł. Piotra Skargi). Iiaminacya miasta 
nalepkami T, S. L. — Ws środę 22 b. m, o 
godz. 10 rano nabożeństwo z kazaniem, O godz. 
11 rano powrót do „Sakola“, przemówisnie oko- 
licznościowe prof. Bełzowskiego (wstęp wolny) 
o godz. 12 ćwiczenia polowe, zbiórka drużyn 
akautowych i sokołtch w „Sokole*, powrót o= 
koło godz. 6 wieczorem. 

Obchód pamiątkowy z r. 1863 w Paryżu. 
Polski zwiąwok sokoli Zachodniej Buropy urzą. 
dza w tych dniach obshód pamiątkowy dla 
nexczenia żołnierzy - jubilatów z roku 1868, z 
których 58 żyje Jaszcze | mieszka w Paryżu. 

Utwory dramatyczna Na Hozne zapytania 
co do utwurów dramatycznych, kwalifikujących 
aig do wyatawiania podczas uroczystości obcho- 
dowych, zalsca Związsk chórów i teatrów wło- 
Śziańskich we Lwowie (Sykstuska 45) nastę- 
pujące utwory, które nabyć można w tymże 
Związka: 

1) „Wigilia Bożego Narodzen'a z r. 1863“, 
Obraz scen. w 2 odsłonach przez Bronka z Ole- 
ska. (60 h). 

2) „Odbijanego”*. Sukie dram. w 2 odsłonach. 
(„Z krwawych dnl“) przez Pr. Waligórskiego. 
(1 K 50 b). 

8) „Wspom:lenie*, Obrazek z r. 1868 w 1 
akcie Gryfity. (80 h). 

4) „Dworek pod lasem“. Epizod" z r. 1868 
w i skcie Bolesławioza. (80 h). 

-= B) „Carscy bohate owie*. Obraz dram, w 1 
akcie E. Weherz:felda, (80 b). . 

6) „Dsiesiąty pawilon". Obras dram. w 1 
akcie A. Staszczyka. (80 b). 

7) „Posiew wolności*, Obraz dram. w 1 
akcie J. Mszjehra. (80 h). f 

8) „Za sstandarem*. Rpizod z r. 1863 w 2 
odel. Jadwigi «x Z. S. (60 b). 

9) „Stary mundur", Obraz dram. w 1 akcie 
8. Wiśniowskiego (80 h). 

10) „Za Ojczyznę*. W 1 akcie F. R. Ga- 
wrońskiego. (80 h). 

11) „Wesele powstańca“, W 2 odał. T. Zu- 
brzyckiega (80 h). 

12) „Pod berem Żyryna*. W 2 odeł. T. Zu- 
brzyckiego (80 b). * 

13) „Janek Biały". W 1 akcie K, Króliń- 
skiego. (1 K 50 b). 

14) „W podziemiach Pawiaka”. W 1 akcie 
K. Królibskiego (1 K 50 b). 

Pojawił się także w draku odczyt Dra Mie- 
czysława Gawlika o powstaniu styczniowem, 
wydany staraniem Towarzystwa Piotra Skargi. 
Odczyt ten jest do nabycia w księgarniach w 
cenie po 60 gr. 

Utwery sceniczne dla młodzieży. Na obcho- 
dy powstania styczniowego potrzebne będą ró: 
%ne obrazki gceniczne dla młodzieży i dzieci, 
by i najmłodsze nasze pokolenie mogło złożyć 
hołd walce o niepodległość narodu. Niestety po- 
dobnych obrazków scenicznych nie mamy pra- 
wie dotąd w naszej literaturze dla młodzieły. 
Chege choć w części brakowi temu zaradsić, 
redakcya „Małego Swiatka" wydaje swoim na- 
kladem mały zbiorek takich obrazków, osnutych 
na tle powstania styczniowego, a odpowiednich 
dia małych dzieci | starszej młodzieży do przed- 
stawień w rodzinie lub zakładach naukowych. 

Cały zbiorek akłada się z plęcia obrszków 
jednosktowych. Cena zbiorku 1 K 20 h, z prze- 
'syłką J K 55 h. Książeczka wyjdzie z dniem 
1 lutego br, Zawewiać możsa w redakcyi „Ma- 
łego Swiatka*, Lwów, ul. Lelewela 5a, 


UCIECHA: 


E. Gubryciska, Krzysztołary, raków, 


Wynajmuje i sprzedaja piarwasorzędnyce fa- 
bryk fortepiany, pianina, harmonie I piionole 


ua gotówką lub na spłaty nawet dwudzieste | Ż 


miesięczno bas zaliazki. 
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KALENDARZYK ASTRONOMICZNY. Wachód 
słońca rozpocznie się jutro o godsinie 7 minut 20; 
zachód przypada o godzinie 4 minut 13; długość dnia 
godzin 8 minut 44. 

KALENDARZYK KOŚCIELNY. Jutro we wtorek 
św. Agnieszki, pojutrze we środę św. Winecatego. 


Kraków 30 stycznia, 


Święto Jordana. W cerkwi św. Norberta 
przy mł, Wiślnej odbyła się wczoraj doroczna 
uroczyatość św. Jordanu, Mszę św. odprawił ka 
kan. Lewicki w asystencyi ks. wikarego Uru- 
skiego. Po odbytem nabożeństwie, procesya wy- 
ruszyła na planty, gdzie nastąpiło uroczyste 
świącenie wody. 

W obronie polskości uniwersytetu lwow- 
skiego. Doia 17 stycznia br. odbyło się w Kra- 
kowie w lokalu „Zjednoczenia* Tow. młodz, 
Polsk. zebranie akademickie w sprawie uniwer- 
sytetu ruskiego, na którem uchwałeno nastę- 
pujące rezolucye : 

I. Młodzież akademiska, zebrana w dniu 17 
stycznia br. uznając prawa naroda ruskiego do 
zaspakajania jego potrzeb narodowo-kultural- 
nych 

1) Uważa, ża zaspskajanie tych potrzeb nie 
może się odbywać z uszczerbkiem dla instyta- 
oyj politycznych i kalturalnych polskiob. 

2) Zastrzega Się stanowczo przeciw wSzel- 
kim zakusom na polskość Wszecbnicy Jara 
Kazimierza. 

3) Ząds, aby sprawa ruskiego uniwersytetu 
sdecydowaną była jedynie za zgodą Poląków 
na polskim gruncie autonomicznym, przyczem 
stwierdzony byó musi dobitnie dzisiejszy polski 
charakter lwowskiego uniwersytetu, a ewen 
tualny sten przejściowy w niczem jego chara- 
ktero polskiego naruszyć nie może. 

IL. Ze względu na polski charakter i zna- 
szenie kultaralne i polityozne miasta Lwowa 
zebrani zastrzegają się przeciw temu, aby sle- 
dzibą ruskiego uniwersytetu był Lwów. 

Zarząd Towarzystwa Muzycznego w Krako- 
wie wprowadził z nowym rokiem inowacyę, ma- 
jącą na celu z jednej strony ndogodnienie za- 
kupna biletów po cenach zniłonych dla eson- 
ków Towarzystwa na konosrty tegoż, z drugiej 
zaś strony automatyczną Kontrolę, że korzysta- 
jący ze zniżki opłacają wkładki ocsłonkowskie, 
Uproszczenie polega na tem, że osłonek Tow. 
przy opłacie wkładki kwartalnej, otrzymuje wraz 
z pokwitowaniem odpowiednią ilość kuponów, 
mających walor zniżki 1 koronowej (lab 50 h 
dla członków czynnych) przy zakupnie biletów 
na awycsajne koncerty Tow. Mus, 

Eoha Kongresu esperantystów. Jak było do 
przewidzenia, zarstka eudzoziemców, jaka z oka- 
syl Kongresu bawiła w naszem mieście, roznie- 
ała po całem ńwiesie wieści o Krakowie i Pol- 
Bce, wieści na szczęście bardzo o nas pochle- 
bne. 

Swiadczy o tem cały msereg artykałów w 
prasie niemieckiej, franeuskiej, angielskiej i hi- 
szpańskiej, a choćby nawet te setki kartek, 
listów oraz podarki, które tutejsi esperantyści 
otrzymają od nszestników Kongresu s podzię- 
kowaniami za przyjęcie. 

I „Halka“ stała się sławną Przed trzema 
miesiącami tut. delegat wszechświatowego Ziwią- 
zku eBperanckłego wysłał na zamówienie do 
Brisbane w Anstralii muzykę do Halki, obecnie 
zaś księgarnia polaka p. Eberta z jego polece- 
nia wysłała tamże „Uwerturę* i „Tańce góral- 
skio” z Halki, które to utwory wykonare Zo- 
staną po raz pierwszy w Aostralii na Koncercie 
przez miejscowo orkiestrą. 

Związek obrońeów. W sobotą w Izbie adwo- 
kackiej edbyło sią konstytuujące źżebranie no- 
wo. założonego Związku obrońców, Prezesem 
wybrane adwokata Dra Jana Jakabowskieco, 
wiceprezesami: Adwokata Dra Früblinga I adw. 
Dra Marka, sekretarzem Dra Mandia, Do wy- 
działn weszii pp. adw. : De W. Bogdani, Dr Da- 
nielak, Dr Ekiert, Dr Goldblatt, Dr Gutmann, 
Dr Heski i Dr Steinberg. 

Ze Związku ekonomicznego urzędników. We 
czwartek b. r. odbyło sią pod przewodnictwem 
Dr. Zawadzkiego posiedzenie rady nadzorczej 
Towarzystwa urzędników, profesorów I nauczy- 
cioli dla zaopatrywania się w ubrania (Urzęd- 
niczej Ski krawicckiej, mającej swój magaryn 
przy al. Grodzkiej L. 27.), na którem między 
innemi odczytano pismo z lustracyi dokonanej 
przez Związek stowarzysseń zarobkowo=gospo- 
darozych we Lwowie, 

Luctracya wykazała, że Spka krawiecka na- 
leżycie się rozwija, przynesi członkom rzeczy- 
wiste Korzyści, dostarczając tanich, gastownych 
i należycie odszytych ubrań, prowadzoną jest 
należycie i stoi finansowo dobrze, Już za czas 
od 1 marca do 31 października 1919 miała 
obrotu 30.024 K. 56 hal, a więc kwotę bardzo 
poważną. 

Obecny jej — odnowiony zarząd — pracuje 
nad ulepszeniemm pracowni pod każdym waglę- 
dem. 

Odczyt. We wtorek 21 b. m. o godzinie 8 
wieczór w lokala Sodalicyi Akademickiej przy 
Pi. Maryackim, odbędzie się Zebranie Sekoyi 
Apologotycznej, na którem O. Krokosayński T. 
J. wygłosi odozyt p. t. „System Tomizma*, 
Wstęp wolny. 

Uwagi reportera balowego. Krótki karnawał 
tegoroczny starają się wykorzystać chętni za- 
bawy w ten Sposób, że co sobotą i niedzielę 
wszystkie sale Krakowa rozbrsmiewają muzyką 
i setki par okręca się w takt walca. W ubie- 
głą sobotę sprawozdawca balowy miał nielada 
zadanie do spełnienia. Równocześnie odbywało 
się w Krakowie ośm zabaw, Tańczono „w „So- 
kole*, w Klubie pocztowym, w Saskiej Sali, w 
Tow. łekarskiem, w „ŹZjodnoczenin*, w sali 
straeleskiej. Wszędzie było pełno. Stawało po 
sto i wiącej par, a na ochocie nie zbywało, „aż 
do białego rana“. 


Teatr świetlny, olirowiślnai6 


Codziennie przedstawienia od godainy 4 de 10s. 
mamam W niedziele I święta od 3 do 1*. 
a 
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Najwspanialszym jednak był bał na cele 
Tow. walki z gruźlicą w salach Starego Teatru. 
Wiele przyczynił się do powodzenia bslu fakt, 
że zapowiedziane było przybycie arcyksiążąt z 
ywca. Niestety w ostatniej chwili udział arcy- 
księcia w balu został odwołany, mimo to jednak 
bał udał się nadspodziewanie. 

Patronessą wieczoru była księłna Hieroni- 
mowa Radziwiłłowa, która o godzinie wpół do 
11-tej przybyła, ubrana w czarną, skromną 
aksamitną suknią, miała włosy zdobne prze- 
pięknym dyademem brylantowym. U wejścia 
powitał ją prezes Towarzystwa, hr. A. Wodzicki 
i wprowadził na salę, gdzie tymczasem tłam 
gości oczekiwał jej przybycia. Wśrod nich zau- 
ważyłem hr. Potocką x córkami, hr. Francisz- 
ków Potockich, ks. Lobomirskich, ks. Karolów 
Radziwiłłów, J. hr. Szembeków, Zdz, hr. Tysz- 
kiewiczów, hr. Żółtowskich, bar. Gó*za Okocim- 
skiego, ks. Czertwertrńskicb, hr. Ledóchowską, 
hr. Mieroszewską, br. Rostworowskich, prof, 
Zołla, rektora Axentowicza, Eks, Jędrzejowicza, 
prof. Morawskiego, Dra Ciechanowskiego, gen. 
Böhm Ermollego, któcy przybył w otoczeniu 
kilku generałów, wiceprezyd. Dra Ssarskiego, 
znaczny zastęp oficerów garnizonu krakowskie- 
go oraz licznie reprezentowane sfery obywatel- 
skie naszego missta. 

Polonez Ogińskiego rozpoczął tańce, a pro- 
wadziły go pierwsze pary hr. Wodzioki z ks. 
Renstą Radziwiłłową, ks. Dom. Radziwiłł z ks. 
K. Lubomirską, delegat Fedorowicz z hr, Izą 
Szembekową, gen. Bóbm Ermoli z hr. Tyszkie- 
wiczową i Eksc. Jędrzejowicz z prezydentową 
Leową. 

Program tańców był nie bardzo obfity. Na- 
tomiast tańce poszczególze trwały dłażej, tak, 
iż wytańczyć się można było do woli. Do 
pierwszego kadryla „stanąło przeszło 120 par. 

Wspaniałe toalety, suto zdobne klejnotami, 
brokaty, aksamity I drogotenne koronki skła- 
dały się na bardzo harmonijną oałość. Wśród 
wiała pań o pięknych trałetach, jedno z pierw- 
szych miejsc zajęła ks. Karolowa Rndziwiłłowa 
Buknia biała charmeuse z tunika gazową fraise, 
we włosach śliczny dyadem brylantowy, naste. 
pnie zaś wynienić należy hr. FHdwardową Ty- 
szkiewiczową Suknia lila narzut z gazy z Bre- 
brnem wyszyciem, Janowa hr. Szembekowa su- 
knia Jedwabna koloru brzoskwiniowego, przy- 
brana koralami, hr. Adamowa Żółtowska suknia 
atłasowa różowa, hr. Esterhazy żółta, bramo- 
wana fatrem, ks. Lubomirska jasno niebieska 
przybrana koronkami, hr. Stfrgkhowa carna 
gazowa na białym spodzie, bar. Gótzówne 8a 
knie różowe, bar. Gdtzowa wspaniała suknia 
aksamitna, ciemno- electric przybrana koronka- 
mi, Kossakowa ciemno -szafirowa przybrana 
gasą, Fianciszkowa hr. Potocka piękna niebie- 
ska, hr. Ledóchowska saknia koloru pawiego, 
przybrana koronkami, hr, Mieroszewska Jasno - 
niebieska z czarnemi koronkami, hr. Aniela 
Wodalcka seledynowa, p. Lowartowska ładna 
biała jedwabna, Dr Leowa jasna kremowa z 
koronkami, pauna Ballaban ze Lwowa biała je- 
dwabna, p. Ożegalska rółowa z białym  tiulo- 
wym narzotem, Kaplińska różowa z czarnym 
narzutem gazowym, hr, Starzyńska na czarnej 
liberty tiunika s białej gazy, gen. Korda tualeta 
żółta, prof. Wicherkiewiczowa czarna aksamitna 
kryta tiulem, p. AkKsentowiczowa tualeta zielo 
na zdobna haftem, p. Sołtysikowa popielata, 
Ciechanowska na białym spodzie slotka czarna, 
Raczyńska rókowa, Jakleszowa na błękitnym 
spodzie siatka złota, pułk. Thuma żółta bramo- 
wana futrem, Mauczkowska czarna aksamitna, 
Biesladecka piękna  srebroa, Łnszarska bleta 
przybrana koronką srebrną paciorkową, Uder- 
ska różowa bardzo lekka, Rutowska niebieska 
przybrana białą gacą, Dz Zoilowa żółta przy- 
brana koronkami, p. Dworzaczek jasno - niebie- 
ske, red, Chmnrkowska czsrna gazowa, red. 
Horowiczowa biała brokatowa przybrana ziełoną 
gazą, oraz wiele innych równie pięknych i cie- 
kawych. 

Rawiono się ochoczo prawie do rana. 

Z sali sądowej. -Pabliczność, szukająca atea- 
kcyj w salach sąda i czytelników powyższej 
rubryki Spotkał na razie zawód, Rozprawa p, 
E. hr. Starzeńskiego, mająca pewien posmak 
romantyezności, a zapowiedziana na dziś — nie 
odbędzie sią. Oto zastępca, zastępcy hr. Sta- 
rzeńskiego, czyli pomocnik adw, Marka posta- 
wil dzisiaj wniosek, o wydelegowanie dla Osą- 
dzenia sprawy, sąda innego, niżeli krakowski. 
Wobec tego trybunał rozprawę odroczył, a walo- 
sek został przekazany SĄdowi wyższemu kr. do 
rozstrzygnięcia, 


Wielki popie wszystkich polskich kabarecistek i 
kabarecistów odbędzie się we ezwartek dnia 23 bm. 
Jako warunek do wzięcia adziału w tymże, postawiła 
dyrsksya zupełnie nowe utwory nie śpiewane jeszcze 
nigdy w Krakowie. Dotychczas zgłosiii swój współu- 
dział pp. J. Borowska, St. Karbowska, M. Felice, W. 
Kaliciński, M. Senowski, Kiwdul Talajner oraz w prze. 
jeśdzia do Warszawy Bronisław Bronowski. 

W sobote 25 stycrnia urządza dyrekcys wielką 
redutę bałkańską, urozmaiconą liczneml niespodzian 
kami, Na sali zamienionej w salọ balową urządzone 
będą kioski wszystkich narodów bałkańskich, serbski, 
bułgarski, grecki, turecki, albański £ macedoński. — 
Nadto nadzwyczajne przedstawienie kabaretowe | va- 
rietowe. 

Sprzesiewiorzesio. Z Zakopanego donoszą: W so 
botę wieczorem zbiegł stąd 26-letni Stefan Pawłowski, 
kantorzysta zajęty u firmy Świeprawakiego, sprzenie- 
wierzywszy 6000 K. Za zbiegłym rozesłano listy goń- 
cze. 

Ze Zbararza zbiegł onegdaj 36 letni Jakób Zbo- 
rowski, listonosz, zprzeniewierzywazy 3000 K. 


Pogoda. Dnia 19 stycznia termometr do- 
szedł ud — 35 do — 28 O. — barometr pod 
nosil się. 

Dnia 20 stycznia o godzinie 7 rano stan 
barometru 741,1 mm, — termometru — 1,6 O, 
wiatr : zachodnio-północno zachodni.. 

Stan pegody w Zakopanem. (Informacya 
Zwiąsku turystycs.). Dniaj19 Stycznia Ciepłota 
najwyższa — 030 Oels., najniższa — 13.20 O, 
Ciśnienie powietrza 680. — Kierunek wiatru 
poładniowo-zachodni. Prognoza: Zmien*a, pa- 
da śnieg suchy. 


Kronika zamiejscowa. 


Wybór posła z obwodu Żółkiewskiego. Przy 
piątkowym wyborze uzupełniającym jednego 
posła na Sejm z wielkiej własności obwodu żół- 
kiewskiego, w miejsce p. Zdsisława Obertyśń - 
skiego, który mandat złożył, wybrany został 
sdnogłośnie Paweł ka. Sapieh *. 

Po dokonanem głosowaniu, wybocey z wię- 
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kszej własności powiatów Żółkiew, Rawa ru- 
ska i Sokal uchwalili jednogłośnie następującą 
rezolacyę : „Upraszamy Koło polskie, aby żąds- 
ło wyraźnego i stanowczego zaznaczenia w n- 
kazać się mającem orędziu ceBarskiem: 1) że 
uniwersytet lwowski jest i pozostanie polekim, 
2) że Lwów nie może być miejscem przyszłego 
uniwersytetu ruskiego“, Rezolucyę tę przesłano 
natychmiast prezydentowi miaistrów p. Stürg 
kowowi, ministrowi oświaty Hassarkowi, preze- 
sowi Koła Drowi Leo i posłowi Drowi Kozłow- 
skiema. 

Nadto wyrazili zebrani wyborcy życzenie, aby 
nowo wybrany poseł paweł ks. Sapieha wstąpił 
w sejmie do klaba centrum, 

Nowy teatr w Warszawie. Onegdaj odbyło 
Bią w Warszawie zebranie „Tow. sko. budowy 
i eksploatacyi teatrów* w gmachu kończącego 
się teatra przy ul. Oboźnej Zebranie przyjęło 
do grona Komitetu Władysłewa hr. Potockiego, 
brata zmarłego Ś. p. Tomusza, którego tablicę 
pamiątkową wmurowano w foyer. 

Gmach nowego teatru Kosztowaó będzie 
sześókroć sześćdziesiąt tysięcy rubli, został za- 
projektowany przez jednego z utalentowanych 
polskich architektów p. Czesława | Przy- 
bylskiego, i komisya organizacyjna oddała go 
w dzierżawę na lat dziesiąć i pół Dr Arnoldowi 
Scbifmanowi, 

Dyr. Schifman na mocy zawartego kontrekta 
obowiązuje się płacić rocznej dzierżawy robii 
40.000 i prowadzić teatr na wysokim poziomie 
artystycznym. 

fo zerząda „Tow. Ake. Budowy i Eksploa- 
tacyi* zostali wybrani pp. Jalinsz Tołłoczko, 
Wład. hr. Potocki, Maarycy Spokorny, Edward 
hr. Krasiński, Micha: Róg. Də komfsyi rewizyj- 
nej: Michał ks. Wor.niecki, Jalinsa Hermar, 
Dr Ksawery Watraszewski, prof. Julian Kcsiń- 
ski i Emil Gerlach, Wreszcie na prazesa i wi 
ceprezesa „Tow. Akcyjnego* wybrano pp. Ju- 
ljusza Tolłoczkę i Eiwarda hr. Krasińskiego. 

Przyszły samorząd Chełmszczyzny. Działa 
cze chełmscy z biskapem Eulogiuszem na czele 
domagają się, aby samorsąd w miastach tej 
gabernij był beawarunkowo rosyjski I aby za: 
pomocą jego możaa prędko nadać miastom ze- 
wnętrzny charakter rosyjski. Projekt tan mie 
jest wykonalny z braku w miasżach żywiołu 
rosyjskiego. 

Chełmskie brastwo prawosławne zwróciło się 
do prezesa Rady ministrów z śądaniem utwo- 
rzenia dla Chełmszczysny specyalnego banku 
rządowego Z kredytem długoterminowym dla 
wydawania ulgowych pożyczek na kupno R»- 
syanom nieruchomości w miastach tej gubernii. 

Nowe „porządki“ na kolel warsz.- wledeń- 
sklej. Nowy zżrząd kołel warszawsko - wiedeń- 
skiej wprowadza oszewędnośsi na sałej linii, — 
W r. z, nie wykonywano poważniejszych robót 
goapodarczych, zmniejszono etaty, obosiąto na- 
wet zapomog!, płacone przez dawny zarząd pra- 
sownikom na kształcenie dzieci (dawny zarząd 
plłasił na t. zw. półstypendya dla dzieci praco 
wników 40000 rb, zarząd cbecny na ten cel 
daje tylko 28,000 rb). 

Rozwój współdzielczości w Królestwie. Wc- 
dług doniesień pism tamtejszych młodsież z pod 
Pilicy w kieleckiem nabyła około 50-clu mórg 
grantu i ma zamiar arządzić na tej ziemi wzo- 
rową zsgrodą, opartą na zasadzie współdziel- 
czości. Będą więc on i wspólnie gospoedarowali 
na roli i w ogrodzie, będą się w woluym czasie 
tradnili rzemiosłami, a wazystkie prodakty swe 
abywali i wspólnie się utrzymywałi. Jeżeli na 
kogo przypadnie więcej pieniądzy zarobionych, 
niż on na utrzymanie potrzebaje, będzie mu się 
składał kapitał. 


Że światła. 


Fantazys prasy resyjskiej.  Petersbarski 
dziennik „Raskoja Słowo” donosi, ża do na- 
ezelnika policył w Płoakirowie zgłesił się gołtys 
miejscowości Wasilówki i doniósł, ke onegdaj 
wieczorem zobaczył na swom pola Jakąś ma- 
szynę. Gdy. bliżej podszedł, spostrzegł, że to był 
aeroplan, koło którego stało dwóch lodzi. Na 
zapytanie, skąd oni się tu wzięli owi dwaj nie- 
gnsjomi pochwycili sołtysa, wsadaili do aero- 
planu I unieśli się w powietrze (7!) W drodze 
kazali mu opowiadać wszyrtkie szszegóły odno- 
szące Bię do okolicy. Gdy juk wystarczająco 
poinformowali się, wysadzili go o 60 wierst od 
Wasilówki Koło Brrn, a gami odleceli dalej 
Policya podjęła usilne starania około wyśledze- 
nia lotników, eo do których przypuszcza, że 
byli to oficerowie nustryaccy. 

Jesna fest tutaj obok fantzzy! á la Verna 
tenduncya prasy rosyjekiej drażnienia rąsiadów 
I nacyonalistów. 


Z dziędziny wojskowości. 


Lotnictwo wejskowe wa Francyl Wojakowy 
korpus lotniczy francuski liczy 234 egzamino: 
wanycb lotników uficerów, 210 wyszkolonych 
obserwatorów towarzyszących lośnikom, 1642 
wykształconych fschowo Bzeregowoów i 550 sze- 
regowoów boz fachowego wykształcenia. Do uży- 
tku tego korpusu istnieje 12 balenów sterowych 
i 344 samolotów. 

Korpus lotniczy dzieli się na trzy grupy. 
Pierwsza z nich obejmaje stacye: w Wersala, 
Meudon, Douai i Etampe8; druga — w 
Chalons, Verdun, Toul, Epiual i Bel- 
fort; trzecia — obejmuje poładnie Francyi 
a także Btacye łotnicze w Algierze i Ma- 
rokku. Każda ześ grapa rospada się na sek- 
oye, licząse po 8 samolotów. Do każdej sekcyi 
należy dalej 8 samochodów do przewozu rozło- 
żonych na częś:i samolotów i 8 samochodów 
do przewozu części zapasowych i polowych war- 
sztatów reparacyjnych. 

Rope dla floty angielskiej doatarozały dotąd 
przedsiębiorcy prywatni. Skutkiem tego zarząd 
wojennej marynarki angielskiej był w zapełne: 
ści od nich zależny, co było ma wielce nie na 
rękę, ponieważ ropa, jako materyal opałowy 
znajduje coraz większe zastosowanie we flocie. 
Aby uniezależnić się częściowo od tych przed: 
siębioreów, angielska admiralicya nabyła w No- 
wym Brunszwikn (Kanada) ogrowne te 
rony naftowe za 50.000.000 K dia swego uży- 
tku tak na czar pokoju, jak I na ©za8 Wo- 
Jenny. 

„Wszystkie zbudowane w ciągu ostatnich 
dwóch lat kontrtorpedowce angielskie opalane 
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są ropą, podobnie, jak łodzie podwodne. Znaj- 
dujące się obecnie w budowie wielkie statki 
pancerne otrzymzją tarże maszyny, opalane 
nafią. Jedynym prywatnym przedsiębiorcą do- 
starczającym odtąd ropy dla fioty angielskiej 
będzie „Shell trznsport tradig Company,, któ- 
ra to towarzystwo ma dostarczać rocznie milion 
ton tego materyału opałowego. 

Olbrzymia łódź podwodna. W. Brytania przo- 
duja, jak wiadomo, całemu światu Swoją ma- 
rynarką wojenną, nie szczędząc wielkich nakła- 
dów pieniężnych na j:j ciągła powiększanie i 
ndoskonalanie. Teraz np. angielska flota pod. 
morska powiększyła się o nową łódź podwo- 
dng „E 4“, posiadającą rozmiary dotąd nieby- 
wałe. I tak, łódź ta ma 53 m diagości a 700 
torn pojemności, uabrojona zaś jest w 4 rary 
do rzacania torpedów i w dwa działa, które 
zostają automatycznie zakryte, gdy łódź zanu- 
rza się pod wodę, 

Włoska łódź podwodna „Atropo*, zbadowana 
w wsrsztatach „Germania" w Kisla wyjechała 
ubiegle! środy w podróż do włoskiego portu 
Spezzia, Zważywszy małe rozmiary 
statku, obecną porę roku i wielką przestrzeń, 
podróż ta jeat berdzo śmiałem przedsięwalęciem. 
Jedyną silną stroną taj łedzi jest to, że w oza- 
sie burzy może sią schronić w głębie morskie, 
dokąd wzburzenie fal nie dochodzi. 

Zmiana uniformów armii belgijskiej nastąpić 
ma wkrótce. Będą mianowicie zamiast manda- 
rów granażowych, przypominających krojem frans 
caskie, zaprowadzone uniformy, zbliżone do bla- 
zy austryackiej, zielono-szarego kKolorn. Dalej, 
zamiast dotychczasowego kepi, wprowadzony 
będzie hełm korkowy, pokryty suknem, jako 
nakrycie głowy, nietylko do parady, ale także 
i w polu, 


Wiadcm5ś0! kościelne. 


Oświęcim. XX. Salezyanie w Oświęcimiu pro- 
szą nas o ogłoszenie, że uroczystość Św. Fran- 
ciszka Salezego, Patrona Zgromadzenia Sale- 
zyańskiego przypada w tym roku na 2 łatogo 
a nie na 26 stycznia, jak przez omyłkę ogło- 
szono we Wisdomościzch Salezyańskich. 

Porządek urcczyst»Śsi następujący : O godz. 
630 Msza św. z Kkomunią generalną, o 8 wo- 
tywa i Kkonferencya dia pomocników ł pomocnie 
Salezyański:h, o godz. 10'30 uroczysta suma 
z kazaniem, Popołudniu o 8 uroczyste nieszpo= 
ry następnie wieczorek, na którym wyshowan- 
kowie zakładowi odegrają dramat hlstorgosny 
w b aktach pt. „Piekarczyk Wenecki", 

Mogą destąpić odpnetu zopełnego w Święto 
Św Franciezka Sziszego wszyscy wierni, którsy 
wyspowiadawazy się | przyjąwszy Komunię św. 
odwiedzą od pierwszych nieszporów tego świę- 
ta, jaki kościół Zgrom. Sal. i tamże na inten- 
eyg Ojoa ów. się pomodlą, 

Na tę miłą dla nas uroczystość zapraszają 
oni jak najserdeczniej wszystkich zacnych Pe- 
mosników | Pomocnice. 


Mianowanie | odznaczenie Cesars nadał 
radsy budownictwa w dyrekcyi pocut I telegra- 
fów we „Lwowie Władysławowi Gadomskiemu 
ga! i charakter starszego radcy budowni- 
Gide A. 


Cesarz nadał st. komisarzowi straży skar- 
boweł II kissy Józefowi Posmeńskiemu w Kra- 
kowia zioty krzyż zaStogi x Koroną. 


Repertuar teatru miejskiego w Krakowie. 


Poniedziałek. „Dobrze akrojony «, kroto- 
chwila w 4 akt, Gabryela Drógoly. Gsny popularne. 

Wtorek. „Leci liście z drzewa..* @stery strofy 
krwawej pleśni Józefa Wiśniowskiego, — Wroczyste 
przedstawienie ku uczezeniu K0-letniej rooznisy po- 
wstania 1863 r, 

roda „Leci liście z drzewa...*, 

E deni Sn liście zdrzewa...." 

e obieta i pajac", sztuka w é ak 

Piotra Louys”i P. Ponda o zA 

Sobota. „Wieczór Trzech Króli“, komedya w 6 
aktach W. Szekspira, przekład L. Ulricha, 

Niedziela popoł. „Betleem polskie", Ceny zni- 
tone do połowy, 


Powszechne wykłady uniwersyteckie, 


W anli I. szkoły realnej przy ul. Studencki i 
oies. stęp 10 h. el, gods 
Poniedziałek 20, wtorek 21 bm. Doe. Uniw. Jag.: 
nn goga. Sawloki: „Przyrodzone siły Polski“, (3 wy- 
S » 
roda 22. czwartek 20, piątek 24, poniedzłałek 
29, wtorek 28, środa 29, czwartek 30 bm. Prof. Uniw. 
Dr Stanisław Kutrzeba: „Ustrój Litwy do Unii Label- 
skiej”. (7 wykładów). 
Piątek 31 bm. poniedziałek 3 lutego, wtorek 4 
lutego, Prof. Jan Paczowski: „Promienie widzialne Í 
niewidzialne", (3 wykłady). 


Teatr świetlny „Uciecha“ Starowiślna 16. 


Od soboty dnia 18 bm. do piątka dnia 24 bm. 
eodziennie „Dzieci Jenerala“ z Astą Nielsen w roll 
Tekli oraz „Wyprawa Napoleona na Moskwę r. 1813" 
(marsz na Moskwę; opizody bitwy pod Borodino; 
wejście do Moskwy; pożar miasta; odwrót wielkiej 
armii), Nadto „Teodor i jego głowa" (komiczne); 
„Wydra (zdj podw.), „Temor“ (hamor). „Zaślubiny 
w Zywcu" — obraz najnowszy. 

Oodziennie od 4 do wpół do 11. 


oma te zd 


Z teatru. 


„Posażna wdowa“ Somerset Mangham'a. — 
„Dożywocie* Fredry, — „Kobieta | Pajao' 
Louysa. 


Wesoła 1 wytworna krotochwila angie!” 
ska opowiada nam zabiegi bogatej wdow/ 
po piwowarze, podjęte dla zdobycia ozłowiś” 
ka, którego kocha. Intryżki pięknej Dot, 0“ 
wieńczone naturzinia pomyślnym skutkie” 
są bardzo niewinnej natury, ale wystarossjii 
dla ubawienia publiczności, któta przyte” 
miała sposobność podziwiania pani Mrozo”" 
skiej w roli dobrej, sentymentalnej i mogott 
rozkochanej kobiety, — co było dia wybo% 
nej artystki jakby wypoczynkiem pomięd/) 
demonicznem! postaciami Lulu i Oon 
Perez. j 

Teatralna przeróbka powieści Louysa pie 
zyskało przez upływ czasu na artystyosn®l 
wartości. Jest to zawsze brutalny I jaskra" 
wy obras płciowej walki pomigday Baia 
ścią rafiaowanego mężczysóy | przewrc" 
tną Rak 1 pierwotnej kobiety. W książ- 
ce wszystkie fazy tego erotycznego konflik- 
tu są delikatnie wycieniowane | dzięki temu 


Nowy proram od soboty d. 18 bm. do piątku d. 24 b. m. 
Obok pierwszorzęnych obrazów: TEODOR i JEGO GŁOWA (komiczne) 


pochw.) TEODOR (humoryst), 


Obraz 
najnowszy 


OTOP TE N YW 4:7, Tą JT z rej jony W WŚ 


tracą swój realistyczny charakter; — ma 
scenie pozostałajjtylko realna powłoka histe- 
rycznych fenomenów, ciekawych raczej pod 
względem patologicznym, niż psychologicz: 
nym. 

? Ale właśnie dlatego sztuka jest „sonsa- 
cyjna" i swoją niezdrową atmosferą Ściąga 
publiczność, żądną tego rodzaju wrażeń, — 
działających ze sceny dosadnie i bezpośre- 
dnio. Przyznać jednak trzeba, że atrakcyę 
stanowi także gra pani Mrozowskiej, która 
z roli Conchity tworzy małe arcydzisło do- 
skonałej techniki i subtelnego wniknięcia w 
treść wewnętrzną tej dziwacznej istoty, zło- 
żonej z najprzewrotniejszych popędów i ucz- 
ciwych „burżuazyjnych skłonności, — któ- 
rej przewrotna, nieokiełenana natura łatwo 
zwycięża i upokarza „cywilirowane niedołęs- 
two zakochanego w niej mężczyzny. 

Obraz tego miłosnego pojedynku sui ge- 
neris nie jest ani pociągający, ani piękny, — 
i tylko wstrzemięźliwa Í bardzo artystyczna 
gra pani Mrosowskiej łagodzi i zaciera jego 
ostre 1 odrażające Kontury. 

Z innych wykonawców p. Kosiński bar- 
dzo trafnie i inteligetnie odegrał rolę don 
Matea. Dobre były epizody p. Córskiej, Jar- 
szewskiej i p. Biegańskiego. 

Publiczność, zapełolająca widownię, z wiel- 
kiem zająciem śledziła grę pani Mrozow- 
skiej. : 
i „Dożywociu* przypomniał się p. Sol: 
ski w jednej z najlepszych swoich kreacyj. 
Wszechstronność i nadzwyczajna intuicya 
snakomitego artysty, którą podziwiać trzeba 
przy każdym jego występie, każe tem bar: 
dsiej żałować, że zbyt rzadko go widzimy w 
rolach odpowiednich, 


Z sali koncertowej. 


Gorącemu życzeniu wciąż rosnącego Za” 
stepu wielbicieli Artura Rubinsteina stało się 
zadość: znakomity artysta zagrał raz jeszcze 
w bieżącym sezonie. 

Na programie królował wyłącznie Chopin; 
a więc rzeczy, zdarzające Bię niesłychanie 
rzadko, nietylko w Krakowie, jeżeli chodzi 
o równorzędność: pierwszorzędny twórca 
(cokolwiek bądź o tem myśleć mogą... starsi 
kompozytorowie polscy) i pierwszorzędny cd- 
twórca, przy jednolitości programu — a więc 
osiągnięcie ideału. 

Wybornie usposobiony artysta zagrał trży 
polonezy : poloneza fantazyą, poloneza fis moll 
(z mazurkiem) 1 poloneza as dur, cztery 
etiudy, dwa mazurki, nokturn, barkarolię, 
balladę f moll, tarantellę, Scherzo © dur, wre- 
szcie sonatę h moll. 

Program olbrzymi, konanie mistrzow- 
skie. Wielka szczerość, wielka poezya, u pod 
staw zaś niezrównana technika, będąca za- 
wsze jedynie środkiem, nigdy zaś celem. 

Jeżeli piano brzmiało lepiej niż forte, winę 
przypisać należy wyłącznie fortepianowi Bö- 
Bendorfera. Braki instrumentu dały się zwła- 
wzcsa odczuć przy wykonaniu czwartej (na 
programie) etiudy. 

Bardzo dobrze uczynił artysta, iż zagrał 
poloneza fantazyą. 

Ten polonez, rozpływający się w fan: 
tazyj, i ta fantazya, z której rodzi się po- 
loneg, to rzecz bardzo piękna, bardzo szo- 
penowska, a bardzo rzadko grywana, więc 
mało znana. Zagrana zaś była prześlicznie. 
Publiczność przyjęła utwór i wykonanie chło- 
doao. Powód? Niema żadaych powodów roz- 
ważania, dlaczego publiczność — wogóle 
i w poszczególnych wypadkach — postępuje 
tak czy inaczej. Publiczność, która-by się 
składała ze znawców, nigdy nie istniała, nie 
istnieje i nigdy istnieć nie będzie. Publicz- 
ność, czyli różnorodny tłum, kierowana by- 
wa różnemi rzecząmi, najmniej zaś — znaw- 
stwem. 

Bardzo dobrze zrobił artysta, że zagrał 
ardzo piękne, a bardzo rzadko grywane, 
więc mało znane, scherzo e dur. A zagrał je 
prześlicznie, Tu, więcej niż kiedykolwiek mo- 
że, wyszła na jaw zaleta, słusznie ucsczona 
przez Dra Jachimeckiego w sprawozdaniu w 
„Czasie“, zaleta umiejętnego cyżelowania 
szczegółów, bez zatracania charakteru cało 
ści. Zaleta cenna i rzadka. Spotykamy bo- 
wiem, przeważnie, jednostronne rozwiązywa 
nie zadania. Wreszcie bardzo dobrze uszy- 
nil artysta, iż zagrał sonatą op. 58, albowiem 
jest to dzieło genialne. Czasby już, dopra. 
wdy, przestać łamać ręce nad rzekomem nie- 
szczęściem, iż forma Sonaty u Chopina jest 
inną, aniżeli u klasyków, z czegoby miało 
wypływać, iż Chopin był „nieukiem', Inny, 
gdy chodzi o umysł genialny, nie znaczy by- 
najmniej nieudolny. Wolno było Chopinowi 
rozbić sakramentalną formę sonaty, albo- 
wiem stworzył własną. Inoy duch przy- 
oblekt się w inną formę. Wolne panu jako 
panu. Reekome nieudolności rzekomego nieu- 
ka staly się kamieniem węgielnym całej mu- 
zyki nowoczesnej. Wiedzą o tem wszyscy, 
wnzędsie; jedynie w Polsce» 

Iz tego to powodu, dziękując Rubin- 
stelnowi I dyrekcyi koncertów za już, po- 
prosimy 0 1eBZcze: poprosimy o szereg wio- 
czorów, poświęconych wyłącznie Chopinowi; 
poprosimy 0 wykonanie wssystkich utwo- 
rów Chopina, w porządku chronologicznym, 
i to w najbliższym sezonie, który nam po - 
dobno przyniesie wykonanie wszystkioń kwar- 
tetów Bsethowęna przeż Brukselczyków. Przy- 
byłaby piąkna Karta zarówno W działalne ści 
Dyrekcyi jak i artysty. Wyszłoby na jaw, 
ku rajwiększej chwnle Chopina, że poroz- 
bijał wielo form, lecz wiele form nowych 
stworzył, jak przystało na geniusza, magna- 
ta, nie potrzebującego kurczyć się w cudzych 
zakamarkach, gdy go Stać na postawienie 
pałacu własnego. 

Po Rubinsteinie, a przed Alfredem Cor- 
tot, grała hr. Helena Morsztynówna, znana 
w Krakowie, z dwóch koncertów, które się 
odbyły przed kilku laty. Pisaliśmy wówczas, 
na tem miejscu, bardzo gorąco, o wybitnych 
zaletach gry młodziutkiej artystki. Obecnie 
Powstrzymać się mueimy od wydania jakie- 
gokolwiekbądź "sądu. Panna Morsztynówna 
grała na fortepianie Stsinwaya, o którym 
Bądziliśmy, że jest doszczętnie rozbity, a któ- 


ry jest, jak się dowiadujemy, zupełnie eod- 
świeżony (?!), niewątpliwie zaś zdumiewają- 
co rosstrojony. 

Program obejmował utwory Beethovena, 
Brahmsa, Chopina, Albeniza i Liszta, czyli 
stereotypową sałatkę, podawaną przez wszy- 
stkich i wszędzie, od czasów króla Ćwiecz- 
ka. Nie brakło arcyoklepanej i arcybanalne 
Tarantelli lisztowskiej z „Venezia e Napoli“. 

Liszta grać można, a nawet należy, gdy 
chodzi n. p, o muzykę romantyczną, trakto- 
wana jako całość. Ale dłaczego grać konie- 
cznie i właśnie Tarantellę? Doprawdy, gdy- 
bym miał lata i zdolności panny Morszty- 
nównej, poczynałbym sobie zupełnie inaczej. 
Doprawdy być młodym artystą, jedynie po 
to, by kroczyć śladem zjełczałych  pierni- 
ków.... Pani pyta? Otóż grałbym przede- 
wszystkiem utwory młody ch, młodych Po- 
laków, na pierwszem miejscu; przecie pier: 
miki wyklinają Szymanowskich, Różyckich, 
Brzezińskich; więc zaszczytnym obowiązkiem 
młodych odtwórców jest wykonywać utwo- 
ry utalentowanych, młodych twórców, pol- 
skiej przedewszystkiem, a następnie każdej 
narodowości. Dawałbym programy z sensem 
artystycznym, jednolite, o ile możności; o 
ile bym zaś sięgał do lat minionych, grał 
bym rzeczy wartościowe, a właśnie takie, 
których pierniki nie grywają, których publi- 
czność zupełnie nie zna. Zamiast szablonu, 
martwoty, tworzył bym życie, ruch! Ruch, 
jak w tarantelli, ale, Boże broń, nie przy 
dźwiękach „Tarantelli*! 

Z mieszaną sałatką wystąpiły również 
dwie młode aogielki, panny May i Beatrix 
Harrison. Pierwsza z Bióstr uprawia grę na 
skrzypcach, druga — na wiolonczeli. Prócz 
tego każda z tych pań towarzyszy drugiej — 
bardzo poprawnie — na fortepianie przy wy- 
stępach solowych. Gdy się popisują równo- 
cześnie, zmuszone są uciekać się — rzecz 
zrozumiała — do pomocy osób trzecich. 
Tym sposobem usłyszeliśmy, w trio Schu- 
berta, fortepianistkę, panią Ottawową, ze 
Lwowa. 

Panny Harrison grają ładnie; z przyje- 
mnością słucha się muzyki i z przyjemno- 
Ścią patrzy ma ładną twarzyczkę wioloncze- 
listki, współczując wysiłkom, które czyni ar- 
tystka, by instrument, nie należący właści- 
wie do bibelotów, przytulić do łona. 

I gdyby choć taka basetla zdolna była 
odczuć szczęście, jakie ją spotyka! Ale cóż: 
na estradzie jak w życiu: jeden ma wszy- 
stko, choć nie dba i nie zasłużył, drugi mu- 
ai się jeno oblizywać, chociaż bądź zasłużył, 
bądź pragnie... Feliks Jasieński. 


C E WEONEZZRRCKKA 


Nauka, Literatura, Sztuka. a 


Z powszechnego Źwiązku Artystów. Z po- 
wodu przebudowy dotychczasowego !lokala Zwią- 
sku w pałacu Spiskim I braku innego odpo- 
wiedniego lokalu, Wydzisł postanowil przerwać 
na pewien czat nieustającą wystawę, Natomiast 
nowo urząłzone biuro Żwiąckn artystów (alica 
Bracka l. 6, dom pod „Medusą”, prowadsi dalej 
swe czynności pośredniczesia w sprsedaży dzieł 
sstuki, udziela informacyj w sprawach lekcri 
rgzunków, malarstwa, mode!towania itp, W into- 
resie artystow, chcących wyztawiać swe dzieła 
w innych miastach, nawiązano amową Z obcemi 
towarzystwami, które ns dogodnych warunkach 
urządzać będą wystawy, arnażowane przez kre- 
kowski Związek artystów. O terminach wystaw 
zostaną członkowie wkrótce zawiadomieni. Po 
wszelkie informacya należy zgłaszać Bię do 
bidira Związku w godsinach od 10 rano do 1 
w południe. 


komunikat z posiedzenia Koła pol, 


Wiedeń, 19 stycznia 1913. 


Prezes zagaja posiedzenie oznajmieniem, 
że zasady, uchwalone przez Koło 28 grudnia 
1912, zostały zakomunikowane rządowi z 
prośbą, aby wydać się mające w sprawie u- 
niwersytetu ruskiego postanowienie cesar- 
skie oparte zostało na tych podstawach. — 
Z początkiem stycznia b. r. odbyła się ns 
zaproszenie min. oświaty Hussarka konfe- 
rencym, w której brali udzizł prezes Kola 
wraz z referentem Jaworskim oraz rapre 
zentantamii klubu ruskiego, a konferencya 
ta miała na calu obok zakomunikowania 
zagadaiczych uchwał Koła również objaśnia 
nie tych zasad i przekonanie o konieczno: 
Ści Ich przyjęcia. Nie przyszło wówczas do 
porozumienia, a po kilku dniach rząd przed- 
łożył nowy projekt, udzielony następnie ko- 
misyi parlamentarnej do zbadania. Referat 
Kkomisyi parlamentarnej przedstawia się o- 
becnie jako projekt rządowy, 8 zdaniem 
większości tej komłsyi, czyni projekt w zn- 
pełności zadość uchwałom Koła z 28 gru 
dnia z. r. i diatego komisya zaleca przyjęcie 
go w formie sprawozdania, do którego zgło- 
szenia zaprasza prezes referenta p. Jawor- 
skiego. 


Referat p. laworskiego. 


P. Jaworski po przedłożeniu tekstu 
orędzia dodał następujące wyjnśnienia : 

Z polskiego stanowiska załatwienie Bpra- 
wy uniwersytetu ruskiego wymaga rozatrzy- 
gnięcia trzech problemów, mianowicie stwier: 
dzenia polskiego charakteru uniwersytetu 
we Lwowie, zażegnania niebezpieczeństwa 
faktycznej utrakwizacyi I oznaczenia siedziby. 

plerwszej kwestyi orędzie w począt- 
kowem zdaniu stwierdza expressis varbis 
charakter polski w słowach „unter Fest- 
stellung und voller Wahrung dəs polnischen 
Charakter“, Polskość uniwerzytetu wə Lwo- 
wio znajduje w orędziu następujące unormo: 
wanie: 1) Przepisy o języku ruskim zostają 
uznane za wyjątkowe (besondere), 2) naj- 
później w październiku - 1916 tracą te prze- 
pisy moc obowiązującą, 3) najpóźniej w tym 
dniu język polski stajo się wyłącznym, 
4) w czasie przejściowym nie ma zajść żadna 
zmiana pod względem językowym 5), oile wy- 
działy na podstawie swej autonomii niapostawią 
wniosku o miasowanie profesora z jązykiem 
ruskim z pełnem prawem (a należy przyjąć, że 


— 
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z tego prawa nie będą już korzystać) to od 
chwili orędzia nie będzie już mianowany na 
uniw. lwowskim ani jeden profesor z ruskim 
językiem, mianowania ich bowiem odbywać 
sią będą bez oznaczenia uniwersytetu a będą 
tylko przydzielone do pełnienia służby przy 
uniw. lwowskim, 6) wreszcie najpóźniej 
1 października 1916 zostaną wszystkie siły 
ruskie wydzielone z uniw. Ilwowskiego. 

Drugi problem: usunięcie niebezpieczeń- 
stwa faktycznej utrakwizacyi, rozwiązany 
został w ten sposób, że stworzenie prowi- 
zorycznej ruskiej szkoły jest już dziś fa- 
ktem dokonanym, niezależnym od wydania 
dopiero w przyszłości rozporządzenia, two- 
rzącego taką prowizoryczną Bzkołę. Niniej- 
sze orędzie tworzy już tę szkołę. Usuwa to 
obawy, żę w przyszłości mogą zajść stosun- 
ki, które uniemożliwią utworzenie szkoły 
prowizorycznej i spowodują pozostanie sił 
ruskich na uniwersytecie lwowskim na nieo- 
graniczony czas. Spełnia się przez to prze: 
dewszystkiem życzenie senatu lwowskiego, 
aby siły ruskie jak najrychlej i z całą pe 
wnością wydzielić z uniwersytetu lwowskiego. 

Trzeci problem: oznaczenie siedziby uni- 
wersytetu ruskiego, roztrzygnięty został, we- 
dle uchwał Koła, t. j. decyzya pozostawiona 
jest ustawie, oprócz tego zakazano preju- 
dykatu. Natomiast co do siedziby prowizo- 
rycznej szkoły ruskiej orędzie nie zawiera 
żadnej wzmianki. 

Referent stwierdza, że w tym punkcie 
nie została spełniona uchwała Koła z 28 
grudnia 1912 i tłómaczy powody. Nie może 
jednak ulegać wątpliwości, że oznaczenie tej 
siedziby nastąpi tylko za zgodą Koła, w tym 
też kierunku złożył imieniem rządu min. 
Długosz na komisyi odpowiednie oświadcze- 
nie i tutaj w Kole je powtórzy. 

Na wniossk p. Germana uchwalono 28 
głosami przeciw 11 poufność dalszej dysku- 
Był. Brali w niej udział pp. Głąbiński, mini- 
ster Długosz, German, członek Isby panów 
Piniński, posłowie Tetmajer, hr. Rey, Sliwiń- 
Sk), hr. Lasocki, Stesłowicz, Zamorski, Sta- 
piński, Buzek, Korytowski, hr. Skarbek, Ter- 
til, Wróbel, Kozłowski, Krogulski, wreszcie 
wydelegowany na podstawie uchwały senatu 
Dr Mars, upoważniony imieniem uniwersyte 
a ri do zabierania głosu za zgodą 

cła. 

Po odpowiedz! referenta przyjęto 29 gło- 
sami przeciw 10 wniosek komisyl parlamen- 
tarnej, opiewający: Koło przyj muje do 
zatwierdzającej wiadomości spra- 
wozdanie komisyi parlamentarnej w sprawie 
załatwienia sprawy uniwersytetu rus- 
kiego. 

Poprawki, zgłoszone przez hr. Skarbka 
do tekstu projektowanego orędzia, odrxuco- 
no 27 głosami przeciw 10, poczem uchwalo- 
no jednomyślnie wniosek Stapińskiego: Ko- 
ło przyjmuje do wiadomości o- 
świadczenie rządu co do sposobu 
wyznaczenia miejsca siedziby dla prowize- 
rycznego ruskiego studyum uniwersyteckie: 
go, że to się nie stanie bez wysłuchania 
zgody Koła. 

Bardzo charakterystycznem było głoso: 
wanie. Okazało się, że na sali jest tylko 37 
posłów. Przed głosowaniem wyszli pozłowie 
Lssocki, Halban, Banas, Biały i Starowiejski. 
Między innymi nie przybyli na posiadzenie 
pos. Gall, Dobija i Dębski, 

Z konserwatystów za projektem głoso- 
wali: pos. Jaworski, Rosner, Korytowski, 
Czaykowski i Matakiewioz, Przeciw głoso* 
wali posłowie Serwatowski, Osuchowaki, Sli- 
wiński, Kozłowski, Buzek i reszta nar. de- 
mokratów. 

Wniosek p. Buzka w sprawie uregulo- 
wania języka przy państwowych egzaminach 
dla absolwentów uniwersytetu ruskiego prze- 
kazano komisyi parlamentarnej da zbadania 
i załatwienia. Wkońcu upoważaiło Koło pro- 
zydyum do zakomunikowania rządowi i re- 
prezentantom klubu ruskiego uchwał pr- 
wziętych na wczorajszem zebraniu, poczem 
wiceprezes Skarbek cznajm!ł, że w tych ro 
kowanlach udziału brać nie będzie, gdyż spra- 
wozdunie komisyi parlamentarnej, przyjęte 
przez Koło, sprzeciwia się przekonaniu gru 
pnp owane przez niego w prezydyum 

088. 


Dla rozpatrzenia i wznowienia sprawy 
plann finansowego wyznaczył prezes osobne 
posiedzenie Koła na 20 bm. godz. 6 wieczór. 


(Xelegramy „Głosu Narodu“ z dnia 20 atycznia,) 


Dzisiejsze posiedzenie Koła polskiego. 


Wiedeń. (Tal, wł.) Dzisiaj o godz. 6 wiecz. 
odbędzie się posiedzenie Koła polsk., na któ- 
rem Dr Leo złoży; sprawosdanie z rokowań 
z Rusinami. Na posiedzeniu dyskutowany bę- 
dzie plan finansowy. Nar. demokraci oświadczą 
się przeciw podatkowi od zapałek. Prezydyum 
Koła czyni starania, aby nadwyżka) podatku 
wódczanego dostała stę w całości krajom. 


Szozegóły z posiedzenia. 


Wiedeń.? (Tel. wł.) Z- obrad posiedzenia 
Koła polskiego otrzyzuujemy jesżcze szereg 
szczegółów. Na początku posiedzenia obe- 
cnych było przeszło 50 posłów. W dyskusyi 
oświadczył Dr Głąbiński, że nowy pro- 
jekt daje pewna kczyś:i, ale brak w nim za- 
Btrzeżenia co do Lwowa jako siedziby uni 
wersytetu. Min, Długosz imieniem rządu 
złożył deklaracyę, że miejsce przyszłego uni- 
wersytetu ruskiego będzie oznaczone w po- 
rozumieniu z Kołem polskiem. Hr. Piniń- 
ski wystąpił bardzo energicznie przeciw 
kreowaniu nowego uniwersytetu w drodze 
rozporządzenia ministeryalnego. 

Mowa pos, Tetmajera wywołała wiel- 
kie niezadowolenie nawet wśród konserwa- 
tystów i ludowców, gdyż wystąpił on for- 
inalnie w obronie postulatów ruskich. Pos. 
Lasocki oświadczył, że projekt sprzeciwia 
się zasadniczym ustawom państwowym i 
mimo, że jest lndowcem, będzie przeciw nie- 
mu głosował. Bardso ostro przeciw proje- 
ktowi wystąpił poseł Kozłowski. Zapy- 
tał on prezydyum, czy orędzie cesarskie bę- 
dzi ogłoszone tylko w razie zaprze- 
stania obstrukcyi przez Rusinów 
w Sejmie, mą co potwierdzająco od- 


powiedzieli prez. Dr Leo i min. Dłu- 
gosz. 


Poselska niedyskreoya. 

Wiedeń. (Tel. wł.) Wielkie oburzenie w 
Kole poiskiem wywołał fakt, że w niedziel- 
nej „Gazecie wieczornej* ogłoszono do- 
słowny tekst orędzia cesarskiego, 
uznany przez Koło, jako rzecz po- 
ufna. Sprawa będzie traktowana na posie- 
dzeniu Koła polskiego. Zarzuty zwracają się 
przeciw pos. Battaglii, który jako poseł sej- 
mowy brał udział w posiedzeniach Koła. 


—— A e 


Rokowania z Rusinami, 


Wiedeń. (Teł. wł.) Wczoraj przedpołudniem 
odbyło się posiedzenie u min. Hussarka, w 
którem uczestniczyli pos. K. Lewicki, Koles- 
sa i min. Długosz. Min. Hussarek zawlado- 
mił Rusinów o nowym tekscie orędzia. 

Dzisiaj przedpołudniem odbyło się drugie 
posiedzenie, w którem brali udział pos. Dr 
Leo, Stapiński, Jaworski, Dr K. Lewicki, 
Wassilko i Łahodyński. Pos. Kolessa nie 
przybył i oświadczył, że nie weźmie w po- 
siedzeniu udziału, gdyż nowy projekt sprzeci- 
wia się uchwałom związku ukralńskiego. — 
Hr. Skarbek zawiadomił, że nie może brać 
udziału w naradach, dopóki Lwów nie jest 
wykluczony jako siedziba uniwersytetu. 

Narady trwały do godziny 2 popołudniu. 
W kołach polskich uważają, że rokowania z 
Rusinami zostaną zerwane, - gdyż są oni nie 
zadowoleni z przeblegu sprawy, zwłaszcza, że 
rząd godzi się, aby między zaprzestaniem eb- 
strukcyl ruskiej a wydaniem orędzia było po- 
stanowione lunctim. 

Wiedeń. (Tel. wł.) Konferencya przedsta- 
wicieli Koła polskiego i Klubu ukraińskiego 
odbyta w sprawie uniwersyteckiej dzisiaj w 
obecności ministrów Hussarka i Długo- 
BZA, trwała do godziny w pół do 2-glej po- 
południu, — Rusini oświadczyli przes usta 
swego prezesa Kosta Lewickiego, iż ze 
względu na zmianę tekstu postanowienia ce- 
sarskiego w tym kierunku wszeikie pertrakta- 
cye uważają za zerwane. 

Dalej oświadczyli Rusini, że co się tyczy 
uniwersytetu ruskiego, rząd musi go utwo- 
rzyć drogą ustawodawczą i to w najkró- 
tszym czasie. Nadto zapowiedzieł! Rusini ob- 
strukcyę w Sejmie ‘galicyjskim niedoduszcze- 
nia do przeprowadzenia reformy wyborczej, 
bez względu na konsekwencye. 

Mimo perswazyi ze strony polskiej, Ru- 
sini opuścili natychmiast salę obrad konfe- 
rencyi, przypisując winę zerwania Polakom 
i rządowi centralnemu. 

Wobec zerwania konferencyi polsko-ru- 
sińskiej, porozumienie w tej sprawie jest 
wykluczone. 

Prezes Koła polskiego obwieści to Kołu 
na wieczornem zebraniu. 


a, 


- o wyborze prezydenta. 


Rzym. (Tel. wł.) W kołach watykańskich 
panuje zadowolenie z wyboru obecne- 
go prezydenta Republiki Pointa: 
rego. Praypuszosają, że zmieni się stosunek 
rządu francuskiego do Watykanu. Poincaró 
Jezt ambitnym politykiem i chce odegrać 
wielką rolę w dziejach politycznych Francyi, 
więc i będzie sią starał o nawiązanie 
dobrych stosunków z Rzymem. Wy- 
rażają tu przekonanie, że wrócą dobre sto- 
sunki między rządem francuskim a Rzymem. 


Brland prezydentem gabinetu. 


Paryż. (Tel. wł.) Minister sprawiedliwości 
Brland odbył konferencyę z prezydyum stron- 
nictw republikańskich, a następnie udał: się 
na audyencyę do Dęschanela, poczem do 
Clemenceau, wreszcie do Combesa i Ribota. 
Wyniki tych konferencyj jednak są podobno 
bez rezultatu, Próby pogodzenia obu stron- 
nictw roepublikańssich spełzły na niczem. 
Delcassó oświadczył, że teki nie 
przyjmie, Bourgeois również niechce 
przyjąć teki ministerstwa spraw 
agranicznych. Prawdopodobaie Bar- 
teau otrzyma tekę ministerstwa spraw 
zagranicznych. Sprawa obsady mini- 
sterstw musi być ukończona do czwartku. 
W ten dzień bowiem odbędzie swe posis- 
dzenie Izba deputowanych. 


elegramy. 


(Telegramy „Gloen Narodu“ = dnia 20 stycznia.) 


Choroby dostojników. 


Wiedeń. (T. B.) Arcyks Rainer pono- 
wnie zaniemógł na lekki Katar. Kardynał 
X arcyb Nagi poważnie zachorował, także 
min. handlu Schuster zachorował i leży 
w łóżku. Dzienniki donoszą z Żywca, że ar- 
cyksiążę Karol Stefan z powodu prze- 
ziębienia nie może opuszczać pokoju. 


Giełda. 


Wiedeń. (Tei. wł.) Tendencya dzisiejszej 
glełdy była dosyć dobra i stała. 


Represye prasowe. 


Warszawa. (Tel. pryw.) 4 rozporządzenia 
generałgubernatora warszawskiego redakto- 
ra i wydawcę „Ludu Polskiego“, Przemy- 
sława Podgórskiego skazano na 200 
rubli kary za artykuł umieszczony w Nrze 
grudniowym p. t. „W setną rocznicę“. 


Odpowiedź Porty. 


Londyn. (T. B.) „B. Reutera" donosi z Kon- 
stantynopola, że przypuszozalna treść odpo- 
wiedzi Porty będzie zadowalającą, gdyż Porta 
nie zajmie stanowiska absolutnego non pos- 
BUMUB. 


„Str. 8. 


Rada narodowa. 
Konstantynopsi. (T. B) Rada senatorów, 
dygoliarzy I notablów została na jutro zwo- 
łaną. Odpowiedź Porty nastąpi dopisro po 
tem zgromadzeniu. 


Przecież wojna. 

Wiedeń. (Tel. wł.) W kołach dyplomatycz- 
nych sądzą, że jeśli Turcya do trzech dni 
nie da stanowczej odpowiedzi, wojna na 
nowo wybuchnie. 


Rosya nie będzie nentraluą. 


Konstantynopol. (Tel. pryw.) Rosyjski am- 
basador Giers oświadczył w kołach dyplo- 
matycznych W. Porty, że w razis powtór- 
nei wojny między państwami bałkańskiemi, 
a Turcyą, RosBya nieżachowa neutral- 
ności. 

Wiedeń. (Tel. wł) Dzienniki popołudniowe 
donoszą, że Rosya oświadczyła Turcyj, że je- 
šli Turcya nie zgodzi się na propozycyę 
mocartw, to Rosya będzie musiała wyjść z 
neutralności. 


Akcya na morza. 

Konstantynopol. (T. B.) Wczoraj popołudiu 
okręt transportowy „Reszid basza* z 70 ran- 
nymi z onegdsjszej bitwy morskiej, przybył 
tutaj. „Hamidje* ma się znajdować jeszcze 
na wodach greckich i jest radiotelegraficenie 
połączony z ministerstwem marynarki. 

Drugi komunikat donosi: Bitwa morska 
między Lemnos a Tenedos trwała kilka 
godzin. Po obu stronach znaczne straty. 
Flota turecka wróciła. 

Konstantynopol. (T. B.) Z gazet turəskich 
tylko „Sabah“ zamieszcza sprawozdnia o bi- 
twie w zatoce Mudros. Naprzód wyjechała 
tlotyla tureckich kontrtorpedowców z cieśni- 
ny i zaczęła bitwę z greckimi kontrtorpe- 
dowcami. Potem wyjechał główny zastęp 
floty tureckiej, wkońcu ukazały się greckie 
krążowniki i reszta eskadry. Z greckich o- 
krętów „Spezai* I „Avercs* podobno zosta- 
ły znacznie uszkodzone. 

(Zatoka Mudras znajduje się na wyspie 
Lemnos. —Przyp. Red.), 


Z ostatniej chwili. 


Strajk w gazowni miejskiej wybuchł dziś 
popołudniu. Robotnicy żądają podwyżki i rə- 
gulacyi płac. Dyrekcya gazowni wzywa do 
oszczędzania gazu. 


Przyjechali do Krakowa. 


HOTEL FRANCUSKL Hr. Anioniowa Potulicka 
z córką z Pruszkowa, Hr. Stanislaw Bobrowski z Dłu- 
iego, Aleksander Lgocki z Nowego Targu, Jadwiga 
Ór ęłanka z Karniowa, Kazimiera Zborowska z Za- 
kopanego, Henryk Frankowski z Kijowa, Mi ;czysław 
Grabiańaki z Warszawy, Zofia Gąsiorowska ze liwo- 
wa, Drowie Adolfowie Neubergerowie z Nowego S3- 
cza, Paulina Neschi s Jaz (Rumunia), Ernest Caro 
z Berlina, Jak Dierking z Wiednia, Bolesławowie Bro- 
nikowscy z Nieciezławic, Stanisław Morawski z Ra- 
domia, Karol Klom z Grzymałowa, Fryderyk Bucha- 
nek ze Lwowa, Leon Dembitzer z Paryża, Bolesław 
Klimowicz z Kijowa, Fryderyk Lille ze Lwowa, Dro- 
wie Kazimierzowie Budzyńscy z Jaworzna, Feliks Toł- 
kacz z rodziną z Podola Rosyjskiego, Leon Schneider 
ze Lwowa, 


Nadesłane. 


Za artykuły w tej rubryce Redskcva nie 
przyjmuje żadnel odpowiadnialnońci. 


Jedwab balowy. 
Ostatnia aowość!! Od K 150 za metr. Dostawa 
franco i oclona, Bogaty wybór próbsk od wro- 
tnie, G. Henneberg, c. k. destewca dworu J. 
C. M. cesarzowej niemieckiej, Zurich. (10) 


Schicht Solarine 
(zyścidło metali 


€zśńtuje wspaniały połysk ńa 
mosiądzu, niklu, miedzi, Sre» 
trze i złocie. Utrzymuje połysk 
najdłużej! Jest pod gwarancyą 
Czysta od trucizn i kwasów i 
najtańsza w użyciu, bo wydatna 
4 zaopatrzona pateńtowanym 
aparatem do wydzielania krop= 
ti. Z powodu wysokiej zawar» 
tości oleju jest ona naturalną 
Ochroną metali przeciw osa- 
dżaniu się, żaplamieniu, rdzy b 
octanu. 


Z a 


Przewodnik krakowski. 


Groby zasłużonych iw krzpcie na Skałce 
ró Skargi (w kościele w Piotra), oraz Sikar- 
iec kościoła N. P. Maryi ogiądać można w chwilach 
ERE od nabożeństwa sa zgłoszenlom nią do Sae 
ryżt 

Muzeum książą( Czartoryskich (ulica Pi- 
jarika) otwarte dla zwiedzających wa wtorki i platki 
od godziny 9 do 1 w pałudałą, o ie w te dnia zla 
przypadają święta. 

Wystawa Towarzyatwa Przyjaciół Sztuk 
Pięknych przy Piscu Szczepańskim otwarta codzien. 
nie od godziny 11 do 4. 

Muzeum etnograficzne otwarte jest zaw- 
sze we czwartki, niedzielc I święta od godz. 11 do % 
popoł. I rwiedzać je można za opłatą 29 hal. od osób 
dorosłych i 10 hal od mafoletnich. Muzeum miegs 
się na ul. Studeńskiej 1. 7, partar. 

Groby królewskie, grób Mickiewicza 
skarbiec w e ns Wawelu zwiedzać moins 
w dni powszednie o godzinie 10, w niedziele | świeta 
o go e 11 f pół przed południsm. 


Program od -soboty 18 do poniedziałku 20 stycznia 1913. | 
Muszłe morkie (naukowe). Romeo i jego przeciwnik (komiczne). 


Wyprawa [apoleona do Rosyi. — Rok 1812. 


z Laleczka lolusi (komedya), Fatalny zakład (dramat) Niebezpieczna Grabina (Vaziets) 
Droga rozsądku, kolorowany dramat, — Dyrekeyn zastrzega sobie prawo zamiany programu, 


Str. 4. 


ZAKŁAD 
LETS? -KLNIRYTABSA 


BRACI 


è | TREMBEGKIGH 


w Krakowie 
Rakowiecka |. 7 
dom własny) Telefon 462 
R Podejmuje się wykonywa- 

5 R nia w szelkich robét w za- 
= kres ten  wchodzącytt, 
zj 2 wszczególności GRO BO. 
TERRE WCÓW i POMNIKOW, 
tak w miejscu jak | ne prowicyi. Po. 


leca wielki wybór gotowych pomnikó z 
z piaskowca marmuru ! granitt, 


W Krakowie. ulica Kmnonizza L. 18. 
JEDYNA W KRAJU 


FABRYKA PASÓW 


maazynowyci: 


Ignacego Wurma. 


Marmolady 


znakomite do legumin 
Morelowa, Poziomkowa, 
Wiśniowa, Porzeczkowa 
i OWOCOWA 


po najtańszych cenach w najlepszej 
jakości poleca ======= 


Wojciech OLSZOWSKI 


W KRAKOWIE 
l : Maly rynek, róg ulicy Szpitalne} : 


 Gouwernera 


z mieszkaniem i całem utrzymaniem dla przy- 
gotowania do matury realnej przyjmie Bię 
zaraz. Władający językiem niemieckim mają 
pierwszeństwo. Oferty z oplaem >» kwalifika- 
cyi, podjadresem „GOU WERNER“ Kra. 
ków, poste restante za okazaniem kwitu 
Inseratowego. 114 3 1 


Meble 


szafy różne, umywalnie, Instra, duże i małe, 
biblioteka, kredensy, fotele, fortepiany krótkie 
stoły, obrazy, szkica i t, p. Najtaniej sprze- 
daje Obrześcijański handel używanych me- 

bli lecz dobrych. 


Kraków, ulica Gołębia L. 10 
aklep. — Również kupuje. 59 10 Ł 


od 4 do 6 procent od 200 koron w zwyż 
z ręczyciełami lub bez. w 4-ro koronowych 
ratach miesięcznych daje calaym osa- 
bom każdego atana. Feii, Bans i blure 
giełdowe, - Budapeszt, ', Bakoczi-ut. 7L 
Obanienia gratis i franko. 1 8 


Praktykanta 


z 4 ki. gimn. Inb równorzędną z inteligentnej 
rodziny, przyjmie od zaraz, ewent. później 
Roman (Gorgolewski, haudel towarów że- 
laznych w Przemyślu. 100 2 1 


” 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakżwie. 


1000 
L- V 1912 


z rozkładu jazdy ważnego 
Odjazd z Krakowa’ 


12.01 w nocy, p. osob. Nr. 47, do Nowego 

ua. P nia: do Oświęcimia, Żywca, 

Zwardonia, Zakopanego, Stróż, Nowego 
Zagórza, Sambora, Stryja. 

12:20 w mocy, p. osob. Nr. 1% do Podwoło- 
czysk. Połączenia: do No rego SĄCZA, Kry- 
nicy, Orłowa, Tarnobrzega, Sokala, Sam- 
bora, Stryja, Brodów, Potntor, Husiatyna, 
Kopyczyniec, Grzymałowa. ; 

12-50 w nocy, p. posp. Nr. 8 do Wiednia, 
Połączenia; do Opawy, Pragi, Karlsbadu. 
Wrocławia i Berlina. s 

3'14 w nocy, p: posp. Nr. 7 do Czerniowiec. 
Połączenia: do Śzczneinae, Tarnobrzega, 
Bełzca, Sokala, Sambora, Chyrowa, Stryja, 
Hnsiatyna, Itzkan, Jass, Bnkaresztu. 

38-55 w nocy, P. posp. Nr. 10. do Wiednia. 
Połaczenia: do Warszawy, Oie 


4:20 LI p.osob. Nr. 81 do Oświęcimia przez 
Podgórze-Płaszów. Połączenia: do Wado- 
wic przez SpytkOwice. 

5'30 rano, p. osob. Nr, 20 do Wiednia Po- 
o e do Wrocławia i Berlina przez 

rzebinię. 

6:45 rano, p. posp. Nr. 3 do Podwołoczysk, 
Stanisławowa, Ickan. Połączenia; do Szczn- 
cina, Nowego Sącza, Krynicy, Siróż, Or- 
iowa, Tarnebrzega, Jasła, Dynowa, Bełzca, 
Sokala, Sianek, Rawy Rnsklej, Sambora, 
Brodów, Czortkowa, Kijowa, Odessy. 

6-52 rano p. posp. Nr 4 do Wiednia. Polą- 
czenla: do Wrocławia | Beriina przez Trze- 
binię, Cieszyna, Koszyc, Opawy, Berna, 
Ołomuńca, Pragi. 

7:50 rano, p. osob, Nr. 15 do Podwołoczysk. 
Połączenia: do SzczuciBa, Rozwadowa, Nad- 
brzezia, Bełzca, Sambora, Stryja, Stanisła- 
wowa, Brodów, Kijowa, Odessy. 

8-15 rano, p. osob. Nr. 621] do Koomyrzowa 
i Mogiły. 

8-35 rano, p. osob. Nr. 411 do Wieliczki. 

905 rano, p. osob. Nr. 41 do Nowego Za. 
górza, Sambora, Stryja przez Podgórze- 
płaszów. Połączenia: do Wadowic i Bielska 
przez Kalwaryę, do Żywca, Zwardonia, 
Gorli., Borysławia, Tustanowie, Stanisła- 
wowa, Tarnopola. 

930 rano, p. osob. Nr. 18 do Brzeclawy (Lun- 
denburga), do Gliwic, Wrocławia, Cieszyna, 
Opawy, Berna, Warszawy, 

10.45 rano, p. osob. Nr. 13 do Podwołoczysk 
i ickan. Połączenia: do Nowego Sącza, 
Orłowa, Tarnobrzega, Jama, Dynowa, 
Sekala, Chyrowa, Sambora, Stanisła- 


| 


| 


BZYDA, Wr--| A wego Sącza 
cławia Berlina, Opawy, Berna, Karlsbadu, | 3'45 po pot., p. cgob. Nr. 49 do Zakopanego 
Pra 


E BB 


„OLOS NARODU" s dnia 21 Stycznia 1018. 
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Polecamy gorąco wszystkics, którzy mają zamiar jechać 
do Ameryki lub Hamady, aby udali się z pełnem zau- 
faniem twifka wprost do 


Biura podróży Zofii Biesiadeokiej w Oświęcimiu, 
które nle ma żadnych agentów, ani NAĘSZIACZY, 


meres 


g 


| 


rynk 


Mam zaszczyt uwiadomió WP., że otworzyłem własny ZAKŁAD 


KRAWIECKI pod firmą 

— A MAJEWICZ == 

EA u e =) 
Posiadając dłngoletnię praktykę jako przykrawacz i kierownik 

pierwszorzędnej firmy krawieckiej, tembardziej we własnym interesie 

wykonywać będę wszelkie zamówienia najakuratniej i według naj- 

wybredniejszych wymogów WP. 


Zakład mój zaopatrzyłem w doborowe mate- 


kraków, św. Jana 4, tuż przy 
Tyus AZIA ZN) 'y ENET m$ MORELIN E 


=== ryały tak krajowe jak angielskie. == 


Apteka pod „Złota Gwiazdą! Piatra Mikolaseta 
Lwów, uł. Kogfersfka L. I. 
EZM Wyrabia ! poleca: 


S Y R U Sulfoguajacolowy 


| Syrup sulfoguajacolowy z kolą 


1-7! pani 


Zm 


jako 8* środek przestw kasslowii innym chorobom dróg oddechowych 
w działniności zupełnie Identyczny z Sirollną 1 innymi podobnym! wyrobami 
zagranie co też orzeka komisya przemysłowo-lekarska Towarzystwa 


lakaratlego. Syrup eulicgnajaoolowy jest o połowę tańszy od Siroliny | ko- 
grtuje flaszka tolko £ — kor. Syrup solłognajaociowy z kołą kosztuje koron 
2:60. — Wydaja się wyroby te tylko na przepis lekarski — Da nahycią we 
wazystkich aptekach. Należy żądać wyraźnie wyrobu apteki v' * kołasoha 
we Lwowie. Ostrzega salę przed naśladownictwa 


WYCI 


1:15 po poł, p o"vb. Nr. 33 do Suchy, Oświę-[1%:40 w nocy, p posp. Nr 8 z Czerniowies 
cimia przez Podgórze Płaszów Połączenia:| Połączenia: od Bukaresztu, Jass, lokan 
do Wadowic i Bielska przez Kalwaryę, Delatyna, Hasiatyna, Jaworowa, Stojano- 

1:30 po poł, R. miesz., Nr, 451 do Wieliczki.| wa, Stryja, Sambora, Chyrowa. 

1:42 po poł, p. osob Nr. 62138 -do Kocmy-|3'07 p. posr. Nr. 7. z Wiednia. Połączenia: 
rzowa i Mogiły. „| z Karlabadn, Pragi, Ołomuńca, Opawy, Cie- 

1:57 po pol, p. osob. Nr. 14 do Wiednia] szyna, Wrocławia i Berlina przez Trzebinię. 
do Wrocławia, Berlina, Opawy. 382 w nocy p. osob. Nr 12 z Podwołóczysk 

2'33 po pol., p. posp, N 6 do Wiednia. Po | Połączenia: z Odessy, Kijowa, Grzymałow?, 
łączenia: do Wrocławia, Berlina, Pragi] Zbaraża, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, 
Karlsbadn. Brodów, Stanisławowa, Jaworowa, Stryja, 

251 po poł, p. posp. Nr. 5 do Lwova. Poj Sambora, Chyrowa, Sokala, Jasła, Ronwa- 
łaczenia: do Szozucina, Nowege Sącza, Roz-| dowa, Nowega Sącza 
wadowa, Jasła, Dynowa Sokala, Chyrowa |457 rano, p. osob. Nr. 20, ze Lwowa. Połą- 
Sambora, Stryja. czenia: od Stojanowa, Chyrowa, Samhore, 

3:00 po poł, p. osob Nr. 25 do Tarnowa.| Stryja. - 
Połączenia: do Szczucina, Stróż, Jasła, No-|5'25 rano, p. posp. Nr 1038 z Wiednia, 

5'55 rano, p. posp. Nr. 3 z Wiednia. Pola- 
nia: z Berlina i Wrocławia przez Boguamin. 

540 po pol, p. osob. Nr. 27 do Rzeszowa.| "(0 rano, p. osob. Nr. 48 z Nowego Zayórza 


Połączenia: do Stróż, Nowego Bącza, Jasła | przez Suchę Połączenia z Gorlic, Orłowa, 
Zakopanego. 


6-00 wieczór, p. osob. Nr. 116 do Ośw'ęcimia 638 Fano, p. pesp. Nr. 2 z Iokan. 

6-45 wieczór, p. osob, Nr. 16 do Wiednir.| nia; z Konstantynovola przez Konstancję, 
Połączenia: do Warszawy, Petersburga.| Bukaresztn, Zaleszczy:, Dełatyna, Podha- 

< Wrocławia, przez Trzebinię, do Berlina, es, Nowego Zagórza, Uhyrowa. 

655 wieczór, p. miesz., Ne 61V do Tarnowa.|”'20 rano. p. osob. Nr, 15 z Ośwł cimia 

7:40 wieczór, p. miesz, Nr. 488 do Wieliczki. |T52 rano, p. osob. Nr. ea e! AA 

755 wieczór, p osob. Nr. 45 do Nowego Za-| i Mogiły. kJANĘ z kocmyrz 


Kórra, Chyrowa, Sambora, przez Podgórze |e.- : į 
Fiatów. Folączenie do Oówięsmin, Wa oaoa aa na e Odo a 
dowico przez Kalwaryę, Żywca, Gorlic, Mez0- piesi Spsżkówi mj 2 

Laboroz, Przemyśla, Stanisławowa, TATn'-|g jg rano, p osob, Nr. 118 r Tarnowa Połą- 
czenia: z Nowego Sącza, Jasła, Stróż. 

8'45 rano, p. osob. Nr. 18 z Podwołoczysk. Po- 
łączenia z Kijowa, Odessy, Gzymałowa, Iwa- 
nia Pustego, Husiatyna, Czortkow a, Zbaraża, 
rowa, Sambora, Stryja. Konstantynopola] « Brodów, Ickan, Stanisławowa, Rawy ruskiej, 
okrętem. Podhajec, Siane, Cbyrowa, Nowego Szosa. 

900 wieczór, p. osob. Nr. 17 do Podwoło-|3'43 ran% p. osob. Nr. 41 z Granicy, Poty- 

czysk. Połączenia: do Wieliczki, Chyrowa,] czenia z Warszawy. 
Sambora, Stryja, Jaworowa, Rawy Ruskiej.|9'30 rano, p. osob Nr. 13 z Wiednia. Połą 
Podhajec, Śianek, Brodów, Husintyna| czenia: z Ołomuńca, „Opawy, Cieszyna, 
Czortkowa, Kopyczyniec, Grzymałowa, Ki-| Bielska, Wrocławia, Berlina, Gliwic, War- 
Osa 1-20 rano, p. miesz. Nr. 462 z Wieliczki 

1015 wieczór, p. posp. Nr. 4 do Wiedniaj' | 1 p. miesz.: Nr. z_Wieliczśi. 
Połączenia: i do Warszawy, Iwanogrodu 11:50 rano, p. osob. Nr. 39 z Wiednia, 


Petersburga, Wroeławia, Berlina, Opawy, KR, eos p. osob. Nr. 6214 z Kocmyrzowa 


Pragi, Karlsbądu 
11 rano, p. osob. Nr. 114 (w niedziel 
10-20 wieczór, p. osob. Nr. 19 do Twowa,| czwartki i święta) z M A AA 
Połączenia: do WialiczKi. Jasta, Dynowa, z Nowego Sącza, Szczucinn. 
Chyrowa, Sambora, Stryja, Stanisławewa, 1:23 rano, p. osob. Nr .4 ze Lwowa. Polą- 
Jaworowa, Sianek, Sambora, Stojanowa.| szenia z Sambora, Stryja, Chyrowa, So- 
19:34 wieczór, p. posp. Nr. 104 do Wiednia, 


kala, Dymo 7a, Jasła, Rozwadowa, Nadbcze 
11-05 wieczór, p. osob. Nr. 413 do Wieliczki.| zis, Nowego Sączu, Stróż, Jasla, Szozncina, 


Połącze- 


pola. 
8:00 r ieczór, p. osob. Nr. 6215 do Kocmyrzowa. 


843 wieczór, p posp. Nr. 1 do Iekan, Bu- 
karesztu, Konstancyi. „Połączenia: do Oby- 
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BIBLIOTEKĘ DOMOWĄ 


Wybor 


Każda 
C i 


Z nowości literackich 


I wiele 


ŻYWOT 


m 


ks. Józefa PONIATOWSKIEGO 


Całoroczni prenumsratorzy Biblioteki 

Bezpłatne premium Dzieł Wyhorowych otrzymają tę książkę 

jako premium bezpł. na wytworaym papierze z ilastracyi w ozdobnej oprawle 

Cena prenumeraty w Warszawie kwartalnie K. 2:50, z przesyłką 315. 

Za oprawę dopłaca się 1 rb. £9 kop. 

Redaktor Zdzisław Dęblck. — — — Wydawca Kazimiera Gadomska. 
Warazawa, Nowo-Sienna 2, tel 114 30. 

KATALOGI BROZSYŁA SIĘ BEZPŁATNIE 


r 


= KTOCHCE= 


W TANI SPOSÓB URZĄDZIĆ SOBIE DOBOROWĄ 
„Bibliotekę Dzieł 


CO TYDZIEŃ KSIĄŻKA ZA 19 I PÓŁ KOP. 


Nucdnych książek nie drukujemy. 
książka jest zajmująca. 


W ROKU 1913 MIĘDZY INNEMI DZIEŁAMI WYJDĄ: 
Pamiętnik Bukara, uzupełniający słynne Pamiętniki Ochochiego 
CZASY PRUSKIE, „wspomnienia J. FALKOWSKIEGO 
PAMIĘTNIK MŁODZIEŃCA ztwlerdzy kijowskiej Rawity-Gawrońsklego - 
PARAFIE POLSKIE NA SYBERYI ks. JOZEFATA ŻYSKARA 
Zjawiska medjumiczne profesora dr. J. OQchorowicza. 


JAK SIĘ DOCHODZI DO WIELKICH FORTUN Myersa 


Rodziewiczówny, Zapolskiej, Tetmajera Perzyńskiegn, Żmijswskiej 


Radakcya posiada w tece szereg współczesnych utworów tłuma- 
czonych z literatur obcych. 


NIECH  ZAPRENUMERUJE 


owych“ 


polskich wyjdą dzieła: 


innych. 


I CZYNY 


Rządon: i 3 agranelest 


fabryka wód mineralnych sztucznych 1 soeepanie lęerarecych 


poń frg 


+: 


e: R. Rząca I Chmuvrskl :-: 


w Krakowie ulica 


św. Gartrudy i 4. 


* gebin oai kontrola komisy Przomysłowej Tow. Lokarakiego itak. połvaone 
przez toż Towarzystwo 


ERALNE SZTUCZNE 


ające W Badam chamirezon wodow 


Biliitskiej, Glesshóbleżskiej, 


Yisa. Remóyrg, Kissingen 


ugat sperya!łca lecznicze jak: litewg, u ową „oiuwą, ialazisiy kwaśną 
aa izae Pods minęnaine x przepiną prol iasrwrstiego Sprzedał ssągttowa 
w zpwkach | droguarymceh. --- Deanizi ua tędaaie darwa 


3 WODY MIN 


isa 
1 października 1912. 


Przyjazd de Krakowa. 


2:05 rmno, p. osob. Nr 44 z Zaxopanago 
Połączenia Wadowic i Bielska przez 

Kalwaryę 

2:20 po poł, Nr, 6 p. posp. za Lwowa. Połą- 
czania: od Jaworowa, Rawy ruskiej, Sta- 
nisławowa, Cbyrowa, Samhora, Stryja 

245 po poł p. posp. Nr. b z Wiednia. Po- 
łączania: z Karlsbadu, Pragi, 


Cpzwy. 


Ołomnńca 


Inżynier chory 


pa tej drodze o jakąkolwiek pomoc. Łaskawe 
datki przyjmajs'Administracya Głesu Narodu 


-Młodzieniec_ 


biedny, słabowlty, inteligentny, rajskromniej- 
szych wymagań, będący na łas:e u biednego 
opiekuna, błaga: litościwe osoby, którym 
mógłby służyć jako lektor, do wyręrzania 
w gospodaratwie, w różny:h sprawunkach, 
wogóle jak sobie kto życzy — o nrzyjęcie 
tez w_ nagrodzenia. Zgłoszenia do Administr, 
Głosu Narodu, 


Wdowa inteligentna 


330 po poł. p osob. Nr. 414 z Wieliozk |w srednim wieku poszukuje posady do ze- 


4:45 po pół. p. osob. Nr. 42 od Stryja, Sam- 
bora, Nowego Zagórza przez Suchą Po- 
łączenia: z Ławocznego, Borysławia, Tusta- 
nowie, Gorlic, Orłowa, Zakopanego, Żywca 
Zwardonia, Bielska i Wadowic przez Kal- 
waryę, Ośmięcimia przez Skawinę. 

4:52 po pł p. osob Nr. 27 z Brzecłuwy 
(Lnndenburya). 

GBO po poł Nr. 119 z Tarnowa. Połączenia 
z Nowego Sącza, Stróż, Jasła, Szczucina. 

6:15 wieczorem p. miesz. Nr. 464 z Wieliczki. 

6:26 wieczór. p. osob. Nr. [6 z Podwołoczysk 
Połączenia; z Kijowa, Odessy, Brodów, Ja- 

|  worowa lekan, Rawy ruskiej, Stryja, Sam- 

bora, Chyrowa, Nowego Sącza, Stróż, Ja- 
sła, Szczueina, 


| 7:08 wieczór. p. osob. Nr. 6216 z KocmyrzowA. 

810 p posp. Nr. 1 z Wiednia. Połączenia: 
z Karlabadn, Pragi, Ołomuńca, Opawy, 
Cieszyna, Berlina, Wrosławia, Bielska. 

910 wiecr. p. osob. Nr..34 z Oświęcimia 
Połączenia z Sjerszy woduej, Wadowic. 

924 wieczór. p posp Nr. 4 z Podwołoczysk, 
Połączeria;cd Kijowa, Odessy, Grzymało- 
wa, Potntor, Husiatyna, Czortkowa, Kopy- 
czyniec, Frodów, Iokan, Rawy ruskiej, 
Pudhajec,  Sianek, Stryja, Samhora, 
Sokala, Jasłn, Rozwadowa, Orłowa, Kry- 
niey, Nowego Sącza, Szczuc!aa. 

9-25 wieczór p. osob. Nr. 19 z Wiednia. 
Połączenia: z Pragi, Ołomuńca, Opawy. 

10:45 wieczór. p, osob. Nr. 24 z Rzesxosva. 
Połączen:a: od Jasła, Rozwadowa, Orłowa, 
Krynicy, Nowege Sącza, Stróż, Nowega 
Zagórza, Szczucina, Wieliczki. 

11 5 wieczór. p. osob. Nr. 43 z Nowego Sg- 
cza przez Suchę. Połączenia: od Orłowa, 
Zakopanego, Zwardooła, Żywca, Bielska, 
i Wadowic przez Kalwaryę. 

1138 w no9cy, p posp. Nr. 9 z Wiednia 
Połączenia: z Karlsbada, Pragi, Op awy 
Wrocławia i BerHna przez Trzebinię, Mo 
skwy Petersburga, Warszawy. 


ada d'mem na skromnych warankach. 
Zgłoszenia pod adresem: Siostry miłosierdzia 
w Czortkowie d!. A, S. = 113 1 1 


ozłozjiczjsz SG BZ 
N KN KAA LAN A EA 
Zdoąlni kupcy 


x działu 

stałe zajęciejnko kierawniay przedsiębiorstw 

hendlewych po większych miastach kraju 
na Korzystaych warnnkach. 


wymagana Kaucya 
+ gotówce od Koron 1':00— do 2000 —. 
Ofsrty tylko piszmue wraz z odp'sami 
świadectw i fotografią do Zarządu głów- 
nə e Towarzystwa Kółek rolniczych * we 
Lwowie ul. Mickiewicza L. 26. 92 3 


RCI OZ DZI DZ BZ OZ BZ 
ZIN ZIN CN CN ECN CN EN 
Doskonałe 


instrumenty muzyczne, wykonane najdokła- 
dniej w najlepszel, jakości. Dostarcza c. i k. 
padw. dost. HANNS KONRAD, dom wysyłko- 
wy towarów muzycznych w Brik Nr. 2635 
(Czechy), Harmoniki do ciągnienia za K b:—, 
skrzypce kor. 5'80, cytry K. 4:80, harmoniki 
ustne 80 h. okariny 7u hal. flety K. 170, 
akordeony po K.2'50 w najbogatszym wyborze 
Kataloggł. z 4000 rycin nażyczenie wysyła się 
każdemu za darmo i „ranko. 1u24 


kolonialno spnżywczego znajdą | Sgrzyński St. 


Nr. 16 


aktad artystyczno 
kamienizys, i budowi. 


i Józefa RULEGSZY | 


FK naprzeciw cmentarza M 
w Krakowie posiada 


| wielki wybór gotowych Ẹ 
y pomników z piaskow- $ 
i ca, granitu i marmuru. $ 
Í Podejmuje się wyko- 
j nania grobów w miej- 
scu i na prowincyi. 
Telefon 1352. 


Zakład wsńoleczniezy 


Ur CHRAMGA 


-ZAKOPANEM 
warty taty cek Umiogunzeu:ę Jis 350 astb 
Uraądzazi» sakisdu śłaziecek pierwasorzędne 
lany ptzystępna Od 18 Kar. ds sanie wzwyż 
za pokój judnsowońowy » asrtymaniom 


Dla cciemniałeg 


o kolportera 


Tomasz Baranogski, znana 1 popularna na 
bruku krakowskim postać, na pół niewidomy 
roznosiciel gazet, obecnis stracił zupełnie 
wzrok i zdr wie tak, że uprawiać dalel swego 
zawodu nie może Zresztą i wiek podeszły przy- 
tem nie pozwala już temu pracowitemu i 
uczciwemu człowiekowi zdobywać samemu 
środków utrzymania, Polecamy go p-zeto 
dobroczynności 1 miłosierdziu pabitcznemu. 
Datki p'zyjmuje administracya Głosu Narodu. 


Z powodu choroby rządy potrzebny jes} 
zaraz doświadczony z dobromi świadectwami 


ekonom 


do Wielkiej wsi p. Wojnicz 
Hrabia Jan Stadnicki. 


28888588 BGER 

ZAN LAN CN CEN 4V]JGPJGE 
Warsztat 

E 

kowalski 


jest zaraz do wynajęcia. Bliż- 
szych wyjaśnień udziela pani 
Ewa Siwek, Skoczów Śląsk 
austryacki, 97 1 


oziozjoziszjozjszica 
<A KAJ KJ KAI KAJ KAJ LI 


Z 


"KOBIETY +| 


zażywają przy miesięcznzch słabościach 
tylko ' skutsczny specysiny środe: 
Dra med Qaysra, pod *warancyą, 
nieszkoditw g, 
Crna- ©. 14. syaani nilny K 46. 
Wysyłka «ciopa pos iyBKTECYĄ, ZA 
zaliczką 


Dr. med. Ernest Goyer i Sp. 
Braunschweig, Katirepeln 37, 


à inleligentna 


1531 


peds 


wfórednim wieku, ukwalifikowana nauczy- 
cielka, władająca językiem polskim, niemiec 


kim, znająca się na gospodarstwie domo- 
wem I na knch.i, poszu'uja miejsca - nau- 


czycielki, zarządczyni lub jakiegokolwiek 
odpowiedniego zajęcia, za skromnem wyna- 
grodzeniem. — Zgł.szenia pod lit. E. P. do 
Adminiatracy! Głosu Narodu. 67 O 


Księgarnia Polska 


i skład nut 
w Krakowie, ul. Fioryańska 35, 


poleca : 

Flasza T., 50 najulubvieńszyeh kolęd na 4 

głosy męskie. Partytura i głosy K. 6 —-. 

Głosy pojed. a 80 hal. 

Gall J. Kolędy na 4y głosy . . .K.2- 

Oclimański St. Pastotałki czyli zbiór kolęd 
ludowych . . . . . . . ... Ś R 2: 

W. Zbiór kolęd na fortepian i do 
d K. 3 


K 240 

„Pastorałki* na organy lub 
harmoriam . . . „ e aner: oz 

Żukowski M. Najpię* niejsze kolędy 
na !ort.pian 


Dec W. Kolędz "pa 4 głosy męs'sla. Party 
tura K. 


40, głusy po b% hal. 
Jasełka w wielkim wyborzo. 


Na prowincyę wysyłx odwrotnie. 


m PE u 
Aparały do wylęgania 
Uhinie ma próbę ©. MÜCKE. Pettordori 


Nr. 25 koło Wiednia — Setki rafercncji i 
świade:tw z calaj monarchii gratis i franko. 


tadzidło kościelne 
w pocztówkach 5 kilowysh 
I Olibanum po 5 Ko”. 80 hal. franko. 


«adzidło królewskie o wytwornym za- 
pachu z Irysem | kwiatami po 9 Kor. 


pia 


franka poleca 


Droguerya w Żywcu 


m Handel artykułów toset maigi, Obrazy do wypraw ślubnych 


= obrazów i mm = 


Kraków, pl. Ma'yacki 8.. 


POLECA: 


Stacye Drogi Krzyżowej 
GRAZ WIELKI WYBÓRZŻRAMEK DO FOTOGRAFII. 


u a Nskładem Spółki komandytowej właścicieli „Głosu Narodu”. Wydawca i odpowiedzialny redaktor lan Matyasik, 


Drukarnia „Głosy Narodu* w Krakowie, ul. św. Tomagsa L. 35. pod zarządem J. R. Dubrzań niego ik 


